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P8rtrakf2cie między Francy, Anglią i łliE^icair i 
u> sso tIb  paktu tezpiEczefisliua

Gwałcenie autonomii wyższych uczelni. - Bunt 
więźniów politycznych w Łęczycy. - 1 ais strof a 

automobilowa w Warszaw e.
DOCHODY I ROZCHODY SKARBU PAŃ­

S T W A  W  STYCZMIU 192S R.

Warszawa, 18 lutego. (A W .) Dochody bu • 
dżetowe Skarbu Państwa z poszczególnych 
ministerstw, przedsięborstw  i monopoli przy 
niosły 140,1 mlj. zł., w  czem dochody admi­
nistracyjne 118.7 milij. zł., przedsiębiorstwa 
2,7 milj. zł. i monopole 18.7 milj. zł.

Z p ływ ów  tych pokryto wszystkie zw y ­
czajne i nadzwyczajne wydatki stycznia w e­
dług oudżetu 1925 r. w  sumie 125.7 milj. zł. 
Resztę zużyto na pokryć e wydatków  budże­
tu 1924 r. przewidzianych w  t. zw . terminie 
ulgowym. Mimo iż na wydatki budżetu roku 
1924-go w  tei minie ulgowym, wynoszące 
72.9 milj. zł. zaczerpireto poza nadwyżką do­
chodów' nad wydatkami stycznia 1925 ka­
sach skarbowych, na rachunku Banku Pol. 
i P. K. O. wynosi 77.3 milj. zł., nie licząc sze­
regu lokat i dotacji zwrotnych w  bankach 
państwowych oraz części rezerw y w  walu­
tach obcych na rachunku Skarbu Państwa w 
Banku Polskim.

Niezwykły pokaz siły ludzkiej.

POI SKA ZAKUPUJE NO W Y STATEK  
W OJSKOW Y.

Zapaśnik Hans Kowan, który nie pozwala rozerwać sobie rqk przez dwie pary koni.

RADA MINISTRÓW  PRZYJĘŁA  
KONKORDAT.

,, . . . Warszawa. 18 lutego. (Pat.) Rada mini-
Gdań*a, -8 lutefo. (A W .). D p r a d u jm y 1̂  fa poskr f liu $ lia l8. ff0 bm. za_

że M ‘n. spraw _wo,-^ [‘ wych w  _ ^ jb b ż -  twierdziła konkordat, zawarty pomiędzy Sto
licą Apostolską o Rzeczypospolitą. Polską i u- 
ch waliła przedstawić do ratyfikacji Sejmowi.

sty.
szym czasie zakupić ma drugi transportowiec 
wojskowy, znacznie w iększy od „W arty “ .

NOW E PROPOZYCJE KREDYTOWE.

Warszawa, 18 lutego. (A W ) W  ostatnich 
czasach Iw wiła w  W arszaw ie grupa francu­
sko angielska, proponując bankom i prze­
m y to w i znaczne kredyty. W obec tego, że 
stopa procentowa była zbyt wygórowana, 
transakcji nic dokonano. Wymieniona grupa 
żądała 24 proc. w. stosunku rocznym.

PAŃSZCZYZNA W ROSJI.

Warszawa. 18 lutego. (A W .) „Przegląd 
W ieczorny £'• donosi, że sowiety zamierzają 
wprowadzić u sio b e  na wiosnę pańszczyznę 

I przy uprawie zbożu jarego, aby zmusić chło- 
1 pów do obstania większej przestrzeni, niż 
dotychczas.

UCiECZKA K APITAŁÓW  ZAGRAŃ  
Z GDAŃSKA.

Gdańsk. 18 lużego. (A W .) Na tutejszym
rynku kredytowym  widać ciekawy objaw, i «  
kapitały zagraniczne, które cfo ntediawna Je­
szcze chętnie znajdowały lokatę w Odańsacu. 
obecnie w yco fa ły  się zupełnie.

PRZYW RÓCENIE MONARCHJ1 
W  BAW ARJI ?

BerUn, 18 lutego. (Pat.). Parj ski kore­
spondent „V oss ir'Che Ztg.“  donosi: W  Paryżu 
krążą alarmująco., pogłoski o położeniu w  
Niemczech: Obawiają się przy wrócenia mo­
narchii w. Baw arii.



Fakt uzyskania przez Polskę długotermi­
nowej pożyczki amerykańskiej >na dogodnych 
warunkach, jest objawem n ezmiernie rado­
snym, którego znaczenie ocenić może każdy, 

■nawet pobieżne tylko śledzący bieg spraw 
\v odrodzonej Polsce. Cho-Jzi przedewszyst- 
kern, a może nr wet głównie o  moralne i po- 
lriyczne zna-czen e tego taktu. ■

Choć'aż bogatsza od innych nowopowsta­
ły eh państw po wojnie, m ała Polska spe­
cjalnie trudne warunki w  uregulowaniu swo­
ich finansów, które od razu przez wojnę z 
bolszewikami zostały po w.użnie nadszarpnie - 
te. Skomasowanie i zorganizowanie gospo­
darki rozbitych między trzy  zaboiy  części 
kraju, przedstawiało niemałe trudności, zw ła ­
szcza, żc warunki gospodarcze poszczegól­
nych części ipod różnymi taborami nie by ły  
jednolite.

Najsmutniej jednak odbiło się na Polsce 
nieopatrzne władanie skarbem, które za rzą­
dów premjera W itosa osiągnęło swój szczyt, 
kie ety skarbem rządził min. Kucharski. Spa­
dek marki osiągnął max:rman, a inflacja u- 
c/.yn'ła nas przedmiotom pośsnew iska.

Mówią, że pożyczkę amerykańską za­
wdzięcza Polska W . W itosow i, bo w  pory u- 
stfp?ł i przestał rządzić. Nie pora tu przypo­
minać zupełnie niewątpliwe i przez mkogo 
me.-, u przecz one zasługi W ł. (Jrabsikiego jako 
ministra skarbu. Przypomnieć należy z  uzna­
niem moment jeden : jego opór przeciw  zbyt 
spiesznemu zac ągnięchi pożyczki zagranicz­
nej. Prem jer Grabski wychodził z  tego slu-

l  H

sznego założeń a, że im czymś sytuacja finan 
sowa jest gorsza, tern trudnej mu oczyw i­
ście otrzymać pożyczkę na orzyzw oitycn  w  a 
runkach. A  warunk' przyzwoite to znaczy 
nie tylko dogodne, ale w  tuczem nie obraża­
jące suwerenności państwa. Dlatego to pre- 
mjei Grabski nie chciał pomimo nacisku sfer 
przemysłowo - handlowych i rolniczych. — 
Słyszeć rrc o pożyczce zagranicznej (— zgła­
szało ssę wielu pośredników 1 — ) dopóki na­
sze fnarase wewnątrz nie zostaną ja ko tako 
uporządkowane, a przede wszy sbciem budżet 
zrównoważony

Pożyczka włoska była pożyczką specjal­
ną, a m «n ow ic ie  tytoniową i dlatego nie mo­
że być brana pod uwagę jako pożyczka pań­
stwowa w  szerszeni słowa znaczeniu.

Otizymanie pożyczki z Am eryki jest do- 
doweni ogromnego wzmożeń a się prestige 
Polski w  świecie finansów. N  c  tak nie uwy 
pukla olbrzym iego moralnego i politycznego 
znaczenia tego faktu, jak szalona kompan ja 
p.tdljęta przez Niemców w  Stanach Zjednoczo­
nych, ażeby dz:eło to udaremnić, a w  ka­
żdym  razie utrudn ć. I jeśli wszystko nie po 
szło tak g.adko, tak przy przychyliłem rspeso 
beniu tinamsiery amerykańskiej dla Polski, 
mogło było pójść, to tylko właśnie wpływ  
agitacji i propagandy nróm eckiej.

Pożyczka ta w ieje otuchę w  społeczeń­
stwo polskie, przeżywające ciężkie przesile- 
n.e gospodarcze, a zagranicą obudzi do reszty 
zaufanie do naszego państwa i spowoduje 
żyw sze zaim eieso wanie w ielkoświaiowych 
rynków  fiaiausovych Polską. O warunkach 
i ekonomicznych następstwach pożyczki po­
m ówim y osobno.

OGROMNE POW ODZENIE  LEC ZN IC TW A  ZAPOM OGA NAŚW IETLAŃ. —  ZNACZENIb INSTY­
T U T Ó W  DLA BADANIA CHOROBY RAKA.

suwano rozmaite przyczyny. Jedną z nich ntiałaf?) Z końcem ubiegłego wieku wykazała sta­
tystyka że śmiertelność w krajach kulturalnycii 
z pmv,x>du chorooby raika przybrała zastrasz? ące 
rozmiary. Zadzwoniono na alarm i rozpoczęła .się

być iwgioska, że chorzy boją się takiego instytutu 
i twierdzą, że tam poświęci się ich cEaf ek&pery-
ii.entu. Byli toż i tacy uczeni, którzy oświadczyli,

, , • S  sak<ida fund wiać osobne insttTnty skoro bada­
ły alka Bak ten ologow i c, lekarze, laicy, wszyscy , ^  M  ,ożna w instytucie bakteriologie 
obiecali współdziałać Rządy państw, instytucie j, ^  . „ a ,  fnjce> Miuo ^  g p w
imansowe przyjęły protektora, . walały fman., wersytec.ki,;h kdilak ib e h ^
sewo to przedsięwzięcie. Założono mstytu y  d a | dl a  b a i £ ,t ! i a  c h ( , r i i h y  ra3ia w Hcittebergu, Berbnie
badania choroby taka, a pierwszy przykład dały Hat;„ .>irglJ j pr^ kfllrcie
Londyn, Moskwa i Buffalo (w Ameryce).

W  Niemczech sfery uniwersyteckie wystąpiły 
I początkowo przeciw instytutom tego rodzaju. Wy

W esiatmeh latach założono także taki insty­
tut w Krakowie (pod kierunkiem iprof. dr. W-ach- 
tLa). 1 nie ma obecnie kraju, któryby zaliczał sie
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aletnihca gał'S2?c&?B’,.3.
(Powieść kryminalna i  życia warszaw­

skiego).f1
(Ciąg dakzy);.

—  M oże mi pan łaskawie wyjaśni, w  któ- 
rem miejscu stał pan ukryty, aby zdemasko­
wać czerwonego błazna ?

- j  Stałem w  kącie, który mi wiskoza! je 
den z przekupionych robotników Złotego 
iPtiika'\ iiajirztciw' garderoby czerwonego 
błazna.

— A wiec naprzeciw garderoby nr. 3.

—  Tak. —
— Może przypom ną pan sobie, czy  w 

tym kącfe), gdzie pan- stal, b y ły  ustawione 
stare dekoracjo ?

— Tak. przypominani sobie, by ły  tam ja­
kieś stare dekoracje.

— C zy m oiliwem  jest, iż na jednej 
z tycli dekoracji zostawił pan ślad1 całej swej 
dłoni ?

—  Tak, to jest zupełnie prawdopodobne, 
bo podparłem jakiś zapylony kawa; tektury' 
czy płótna, który groził lada clnviia upad­
kiem. —

—  A  czy  później był pan w  garderobie 
Nr. 3 ?

Na to pytame Wi,k nie odpo\ rćział. —  
Gbńslci uśmiechnął się zjadliwie.

— Bo widzi pan, panie Skarski, oprócz 
odb'cia irańskiej dłoni na dekoracji, marny 
jeszcze iedten bardzo ciekawy dowód pań­
skiej bytności w  garderobie czerwonego 
btasma, mianowfci wyraźny ślad pańskich 
palców na drzwiach garderoby, który niezbi­
cie świadczy o  tern, że albo pan był we 
wnętrz ii garderoby, albo ręką przytrzym y­
wał pan drzw i garderoby.

—  A  w ięc tak, bylcm w  garderobie.
— Co pan tam ciekawego zobaczyl?
— Tego  ,powiedzieć n.e ir.ogę.
—  Dziwne, że pan, panie Skarski, czło­

w iek inteligentny', w  dodatku prawnik z za­
wodu, daje tak tajemnicze odpowiedzi pro­
kuraturze i to w  chwili, gdy pan wie, że cho 
dzi o zbrodnię, o morderstwo. Chyba dokła­
dnie zdaje pan sobie sprawę z tego, że tu o 
pańską skórę chodzi i taka bagatelizująca od­
powiedź jest dla pana fatalna. Jeśli nie pan 
popełnił to morderstwo, w  takim razie w ia- 
śnie obowiązkiem pana jest dopomóc nam do 
wyszukaina sprawcy. Teraz ponawiam pyta­
nie: —  Co pan wódzia#wewnątrz garderoby?

—  Tego  powiedzieć nie mogę.
Gliński uśmiechnął się zjadliwie, wolno 

odsunął szufladkę biurka, rozw iązał jakiś 
przedrmot, opakowany w  cienką bibułkę i pa­
trząc prosto w  oczy W ika, rozpakował parę 
nowych skórzanych rękawiczek.

—  W idzi pan te rękawiczki? —  W czoraj

wczasic rew izji zakwestionowano je u pana.
—  Tak, to moje rękawiczki.
—  Otóż jedną z nich znaleziono w  godzi­

nę po morderstwie za kulisami. Nurner ręka­
wiczki zapisaliśmy, daliśmy nawet mały zna­
czek w ew nątiz i ajent policji odniósł ją panu, 
jako rzekomo zagubioną w  ministerstwie. 
Pan przyjął tę rękawiczkę, jako swoją w ła ­
sność. Jak to w ytłóm aczyć?

—  Stwierdziłem  już, że rękawiczki są 
moje i możiiwe, że w  czasie wczorajszej re- 
wdzji bez mojej wiedzy- zostały mi skonfisko­
wane. M ożliwe, iż zagubiłem ją za kulisami, a 
nie w  biurze ministerstwa.

—  Przyzna pan jednak, że człow iek wr 
peini rówmow'agi ducha nie gubi rękawiczek, 
a j-.śli gubi, to podnosi je z ziemi, ewentual­
nie szuka ich. Pan prawdopodobnie w  chwili 
popełnienia zbrodni nie był w  pełni równo­
wagi. albo się panu spieszyło, by w yjść z te­
go miejsca i nie podniósł pan opuszczonej rę­
kawiczki, —  ewentualnie po zauważeniu zgu 
by bał się pan jej poszukiwać, by nie zw rócić 
uwagi władz na swoją osobę.

W ik tę argumentację pozostawił bez od­
powiedzi.

—  A  może mi pan łaskawie wyjaśni, 
czem tłumaczyć sobie mamy pańską niespo­
dziewaną prośbę o dymisję, którą pan wniósł 
zaraz następnego dnia rano po morderstwie, 
potem ogromnie gorączkowe starania w  ko­
misariacie rządu o paszport do Konstantyno- 

jpola, wreszcie sprzedaż mebli kupcowi Szyji 
j Rozenblattowi niżej po łow y ich wartości?

(C. 4  o.).
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do kulturalnych, bew Instytutu <tla badania choro­
by raka.

Liga narodów ustanowiła osobną komisję dla 
zwa1a;ania tej strasznej choroby.

Naiwię Jej uczyniła Francja. Namnożyły się 
tam Instytuty dtła b. udania choroby raka. Stałe 
już odbywają się tam odczyty popularne, alby 
uświadomić publiczność, iżby nie lekceważono 
pierwszych objawów chore by, zaczyniając lecze­
nie zawczasu.

Ameryka wydaje na cele walki z chorobą ra­
ka olbrzymie sumy, bo nigdzie może chomba ta 
nie pochłania tylu ofiar, oo tam właśnie.

Skutki naświetlań radiowych okazali się w  
cltoradie raka. wiprost cudotwórcze. Należy tylko 
zaraz w  picz^tk.ich choroby poddtć się leczeniu. 
W  kalżdytn razie naświetlania za pomocą promieni 
Roen-tgena lub radiuną sprowadzają znaczne po­

lepszenie iw  lat., cato, a w  ostatnich caasach le­
cznictwo to stanęło na trtriej wy^rjkcści. te osią­
gnięto w  kliku wypadkach zupełne wylccrente. 
Wprawdzie twierdzą starsi lekarze, ie  operatywny 
zabieg jest pewniejszy —  lecz w  dziedzinie terayji 
obok operacji, metoda leczenia mJświetlanlun, za­
wsze brana jest teras w rachubę.

Badania w dziedzinie choroby raka postąpiły 
znacznie w naszem ćwierćwiecza. Przede wszy st- 
kiam stwlerdizono przyczyny mfeloo'! choroby ra­
ka i wszelkie tej infekcji rodzaje. A obserwacja 
chorych na raka w instytutach specjalnych, do­
starczyła lekarzowi ołbrzymiego materiału nau­
kowego. Naświetlania okazały się w skutkach tak 
zbawienne, te w tym kierunku postanowiono 
pójść dalej i zbadać JaknafJokfadnieJ rezultaty na­
świetlań i siłę ich napięcia, by metodię tę d<upro­
wadzić do jak największego udoskonalenia,.

dzlestu lat z włosami uclętemi „a la Nin®»“ lub 
.a  ta garconne". Sa to mldtoetki, kokoty, ósmy i  
półświatka lub ewlerćświatka.

Gromada policjantów -wpada do wmętrza:
— Ręce do góry!
W szyscy rozumieją doskonale.
Panowie z prawej strony, panie z lewej.
Jakaś dzierlatka 1 z twarzą Lobuaa tlómaczy 

się, źc znajduje się tutaj -poraa pierwszy i., ostatni.
Policja sanJka kokainy. Jakaś dania wyciąga 

elegancką torehkę. Jest oburzona. Papiery wy- 
kazulą, że to osoba z towarzystwa...

Od czasu do czasu słychać bios kimisnrza:
—  Odprowadzić!
I dwaj poJk-land odprowadzają y głąb rzeszę 

klientów i klientek dancingu.
Jakiś wielki druglas oświadcza komisarzowi:
—  Pan mi.ie nie zabiera ? Cóż to się stało? 

Wktzi pan, od czarni gdy mnie pan raz areszto­
wał, stałem się porządnym człowiekiem... Zarak 
biaim cztery tysiące rocznie!

Ale są 1 niespodażaniki. Piękna bhwidyna do­
wiaduj# się tera®, że wytworny jej tancerz o> gre­
ckich rysach, którego obdarzała czułym afektem, 
jest „bandytą" sześciokrotnie łut* skazywanym!

Rewizja skończona. Samochody jrtoą dalej, 
Już dobrze wypełnione.

(Najsławniejszy adwotal paryski.)

(? )  Z Paryża  donoszą o śmierci adwoka­
ta Demange, który w raz z L ab o ri’m podjął 
się był swego czasu obrony Dreyfusa.

Demange należał bezsprzecznie do naj­
sławniejszych adwokatów w  Paryżu. P ierw -

O s t  id! sar.
O HAZARDZIE, KRYM INALISTACH, INNYCH PLACACH , DRĘCZĄCYCH

W  Budapeszcie rozwielmażnil się w  niesłycha­
ny sposób hazaid. Wedle statystyki perlicyinej, w 
roku ubiegłym grauo w bąikara+a w 51 kasynach 
Obrót krupierów' wyniósł olbrzymią sumę bllskt 
37 milionów fiamlków szwtatjc„ w  tym jednym ro­
ku. Dodawszy do tego wkłady graczy, otrzymamy 
75 milionów franków szwajc., czyli około ICO 
miliardów koron węg. Te ogromne kwoty prze- 
'.rinęły się po zielonym stoliku przy „baczku" i 
„diemin do fer“. Z-frmtJąico w'yg-ląda w  iw równa­
ni u wiadomość, że cały kredyt, udzielony Węgrom  
przez Ligę naród, wyrosi tylko 250 miliomów zło­
tych koron, a więc zaledwie 3 i pół razy tyle, co 
wspomniany powyżej roczny obrót budapeszteń­
skich jaskiń gry.

Ponieważ obok hazardu takie inne grzechy i 
grzeszki tmbue kwitną w stolicy" —  a’ co za tern 
idzie —  także w resz.cie kraju, nic dziwnego tedy, 
że przestępczość wzrasta w sposób zatrważają­
cy. Już pr/y ysosobiiości omówienia budżetu rni- 
nist, spray icdbwości zwrócono uw-agę, iż wszy­
stkie więzienia węgierskie są wprost przepełnio­
ne. W ęgry  iia swoim zmafcznie zmniejszonym ob-

SAMOOÓJCA.Cfl I 
S T O U C Ę  WĘGIER.

(W łasna korespondencja Wieku Nowego).

Budapeszt w  lutym. | stępoą. Ten przykry stan zawdzięczają W ęgry  
rgromnenru wzrostowi przestępstw na tle polityk 
snom, zaraz potem kią zbrodnie, w ynikając ze 

wspomnianej powyżej zarazy hazardu.
Nic Jziewnego, że i pJaiga naTr.abójstw przy­

biera ouratz większe roznuary. Liczba desperatów 
■-ragnących porzucić nieznośny padół ziemski, 
wizrasta tak niepoinieriile, zwlasacza w  stolicy, ie  
solioja zmuszona była obmyśleć energiczne środki 
zaradize przeciwko tej klęsce społecznej, będące) 
wypływem ekonomiczniej depresji i nadzwyuzaj- 
nego pogorszenia warunków bytu. Specjalnie zwo­
łana konferencja anty _ samobójcza odkryła jajko 
Kżuntba, orzekłszy, ±e najlepszym środkiem po­
wstrzymania manjl samobójstw byłaby... pole­
pszanie sytuacji ekonondosjuej. Zanim to głębokie 
spostrzeżenie zdoła wytrącić setkom Jesporatów 
śmiercionośną broń z ręki, policja zaprowadziła 
specjalną smżbę inwigilacyjuą, mając* ozmwać w 
parkach, ogrodach piibl. i tym podobnych ulubio­
nych miejscach samobójców, n.aid zachowaniem się 
luipl, zdradzających się niespokojnym wyglądem 
i unicestwiać ich zamiary.

W  budapeszteńskiej fabryce chenriczmef „Pa-n-
szarze przy 8 milionach mieszkańców mają tyletż nonia" wybuehl olbrzymi oożar skukiem krółkle- 
przestępców, co ongiś przy 2t> milionach. Mówiąc jo spięcia. Szkoda wynosi kilka miliardów korom 
statystycznie, każdy 768 micstskanioc jest prze- ’ węgiel skiab.

O b ła w a  p o lic y jn a  n a  ite rs fm a rtr i©
w Pasatu.

DO M  NR. 36. —  BRYGADA OBYCZAJNOŚCI PUBLICZNEJ. —  NIEPOZORNA RESTAURACJA. —  
„RECE DO GORY1" —  N1EWYPALONE PAPIEROSY. —  W  DANCINGU. -  „O D PR O W AD ZIĆ !"

PORZĄDNY GOŚĆ. —  ROZCZAROW ANIE.
(W  PoUcJai paryska urządza co pewien czas} przed stromaml ulicami, przy których błyszczą

obławy policyjne, celem oczyszczenia atmosfery 
it.ruda z międzynarodowych oszustów, bandytów 
i włamywaczy. Terenem tej obławy jest zwy­
czajnie Montmartre, gdzie v.'iśród eleganckiego 
świata kokot i tancerek kryje się najwięcej mętów 
społecznych Paryża. Celem obławy policyjnej są 
naturalnie ntodne dancingi i kabarety. Paryski re­
porter „Matiua," opisuje w  ten sposób ciekawy 
przebieg obławy:

Wśród ciszy nocnej warczą dwa olbrzymie 
samochody na quai dles Orfeores. Po  sahocfadli do­
mu nr. 36 —  którego unikają wszyscy „podejrza­
ni" — - schodzi stu poliojantów, wsiadial do samo­
chodów. na stopnie i obuk szofera. Krótka komen^ 
da i olbrzymie samochody ruszają.

Jest to „brygada- obyczajności publicznej", po 
zostająca pod rozkazaniu komisarza dywizjonera 
para Ou!llanmc‘a, która udaje się na „operację" 
wzdłuż stolicy.

Na czele jcdzle samochód „szefa". Kierunek 
Mwntmąrtre. Orszak samochodowy, zatrzymuje się

płomienne napisy kabaretów i lokali zabawowych.
Samochody zatizymują się przed małą restau­

racją o bardzo porządnym wyglądzie. W  saii sie­
dzi kilka elegantach par, kończąc koialcję. Aromat 
kawy miesza się z zapachem papierosów1.

—  Ręce do góry! Proszę o legitymacje!
Kaiwa zastyga w  filiżankach, -papierosy; pozo­

stawione na stolikach, wypalają się same. Milcze­
nie. Ośm osób wsiada do samochodu z reprezen­
tantami! władzy. W  samochodzie żądają odi nich 
infor-macjt co do ich przeszłości i... obecnego życia.

Dwie mlodie kobiety elegancko ubrane, z  pier­
ścieniami na paJcąch i rajerami na kapeluszach i 
sześciu wytwornych panów odjeżdża saniochcdem 
na inspekcję policji.

Samochody policji zatrzymują się z kolei przed 
dancingiem. Wewnątrz słychać muzykę. Piunola 
przygrywa gościom do tańca. Towarzystwo bar­
dzo mieiszimie: srruuMi mheulzleńcy o bladej cerze, o 
gładkich włosach, w kaszkietach kratkowanych 
wirują na sali z. kobietami od szesnastu dr* czter-
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MARY3E2NKA
Ameryce —  p. t.
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sza jego większa obrona, jaką oddal mu sław 
ny adwokat i polityk Leroux, była to sprawa 
księcia Piotra Bonaparte, który w  pojedynku 
zabił swego przeciwnika. —  Demange, do tej 
pory nieznany w  Paryżu, po tej rozprawia 
stał się od razu sławnym. Podziw iano jego o- 
bronę Uwolnił swego ldijenta od w iny i ka­
ry. M ow ę młodego podówczas adwokata 
przedrukowały w  streszczeniu paryskie 
dzienniki, starsi koledzy w inszowali mu suk­
cesu.

Odtąd popularność jego wzrastała ciągle. 
P rzyczyn iło  sie do tego kilka politycznych 
procesów, w  których podjął się obrony. I tak 
bronił Leb iez’a, Franzini’ego, W ilsona i in­
nych.

Jednego dnia otrzym ał z rąk W aldeck- 
Russeau’a akty procesu Dreyfusa. Ciężkie na 
stały dla Demange’a dni. W iedział, ie  obro­

ną oficera, który stoi pod zarzutem szpie­
gostwa na rzecz Niemiec, narazi się omnji po 
wszechnej. Jemu samemu, jako urodzonemu 
Lotaryńczykowi, było to bolesne. Pow iedział 
też Dreyfusowi, że jeśli d o  przeczytaniu ak­
tów  jego oskarżenia, nabędzie przekonana, 
że jest niewinny, w ów czas tylko, podejmie 
sie obrony. W  przeciwnym razie odmówi. 
Niechże w ięc Dreyfus z  góry  zrezygnuje z 
jego obrony, jeśli czuje się winnym. Dreyfus 
obstawał przytem, aby gc bronił Demange, a 
ten stale powtarzał, że mud i.wpierw  mieć to 
wrażenie, że klijent iego nie jest szpiegiem.

Stało sie, że Demange bronił Dreyfusa i 
mimo że opinia zw róciła  się przeciwko nie­
mu w ytrw ał.

Nastąpiła potem rehabilitacja Dreyfusa. 
A  Demange trymnfowai. Umarł syt życia  i 
sławy, czynny zawsze i wysoko ceniony.

fOd naszego korespondenta wiedeńskiego).
BAL KUCHARZń. — OPERA CZY OPERETKA? — SRCktf WYROK ŚMIERCI.

Wiedeń, w lutym.
Z pośród cało} powodzi balów rozmaitych 

największą chyba wziętośefc# cieszył się urządzo­
ny one-ęlaj bal kucharzy, który zaszczycili swa 
obecnością właściciele hoteli wiedeńskich i więk 
szych restauracyj. Piękre panie w wytwornych

toaletach roibiry furorę na sali. przepebiione? ze 
względu na ikcmeklsłe z kucharzami, Judź,ni napra­
wdę dobrze odżywionymi.

Jednakowoż „oknu" cal-r/o wieezwru była 
wsoaniałaj .wystawa tinjwywukańszytc’ potraw, na 
którą patrzyli obecni oczy ma', peteceni podziwu, i

otw*erafec (również z podziwu) -ista, ociekające 
potokom! śhnki 5 to tak dalece, że nwfi&by śmiało 
zaaiilć .wysdwifctH a  powedlti poesueby wc dociąg 

iedeński.
Taki bal pozostawia] zawsze po «obte bardzo 

ml te wspomnienia (tern hardzi ej), 'eżcii się na nim 
de było). Wiadrmwść powyższy otrzymałem bo ­
wiem od kekiera restauracyjnego w  SastóSwie u- 
izioionyir ml wywiadzie, Jedynie chyba w  tynt 
;elu, aby mnie zachęcić do Jedzenia i dodać tern 
samem apetytu.

Atoli w; apetycie nie zbywa mi nigdy, co nw- 
żnsfey powiedzieć również o tutebawm majstra1-* 
:Ie, Scięfa&uym skropu'atple wszelkiego rwłząjtf 
uocfatk?. Obecnie toczy się bfwieitt pomiędzy gmi­
ną wiedeńską, a dyrekcją Opery państwowej cie­
kawy spór *  mkazli mairidwitzego wystawienia 
,Ft»rena cygańskiego", którv y/edle adbiiia dyre­
kcji Opery jest — oneia k niczną. czego nie po­
dziela w' ziupefetości gmina, twierdząc, że Jest —< 
operetką.

Chodzi tu bowiem o zapłacenie podatku od 
widowisk, cHkczanego da ruzedteawień operetko­
wych na 30 procent dochodów .brutto", podczas 
zdy za operę tySco 10 nro< s n t  się na£eżv.

Ponieważ obir strony trwają uporczywie przy 
swych twierdzesAach, zostanie prawdopodafonie 
zwołany fektś sąd rozjemczy, który wprawę roz­
strzygnie i „prestige" „Barona cygańskiego" ura­
tuje.

Któż uratuje j sduak 36 tysięcy psów wiedeń­
skich od niechybne}, a srogiej śmierci ha Jak* ich 
skazał magistrat wiedeński za niezapłacenie poda­
tku? W obec powszechnej stanmudi fiuawoor-ef nie 
mogły 'i< tychcaas psy tutejsze uiścić wioale po­
kaźnej, jak na psię kieszenie, simiy, z któreeo to 
powodu lodpisario na nie wyrok śmierci nawet 
bez rsrzenrewsKk enla rozprawy', lub fakie<?oś sądni

Jedynym obrońcą Jest w tym wypadku ..Tc*, 
wairzystwo ochrony zwierząt", które wniosło tuż 
obecnie euerglciHiiy w  tej sprawie protest, tłuma­
cząc zwierachnaści magistrackiej, tłEasidnialjącei 
swój wyroić riekocr-ytm wzrostem wścieklizny, że 
psy. za-opfi+ruaie w kaganiec i rrowacNwne « a  U-

a ml mii
Za w jcysfkich istot żyjących na ziemi, 

człow iek - Korona stworzenia, tak hojnie ob­
darzony przez przyrodę zaletami ciała i umy­
słu — jest pomimo to istotą; najnteszczę- 
ś lw szą. —

A lb oV em  człow iek jest, jak słę zdaje, je­
dyną istotą ży ją c }, której do jakiego takiego 
szczęścia notrzeba nietylko zadowolenia w y ­
m ogów cielesnych, a wlec pożywienia, dachu,, 
odzieży, ciepła itp., lecz także zadowolenia' 
potrzeb duchowych dbść licznych i w ielora­
kich, pntcdewszy&tkiem do szczęścia potrze­
ba mu koniecznie spokoju wewnętrznego, zgo 
dy z  samj m sobą, zgody z tem, co zow ie się 
jego sunreniem z tymi wreszcie ideałami, 
króirych obraz ustawicznie ma przed oczyma 
I bez których żyć  nie może.

Innemi słowy człowiek tylko nosi w  sobie 
tego strasznego sędziego, sumienie, który i 
zna najskrytsze jego myśli i uczucia i k tóry 
\vcale nierzadko swoim i wyrzutami zatruwa . 
mu życie do ostatecznych gramc.

W  cizem tkwi źródło podobnych rozte­
rek duchowych w  człowieku, dlaczego on je­
dynie podlega wyrzutom sumienia, temu nie­

znośnemu cierp;eutu, nieraz tak dnfSołlweriu, 
że przewyższa cierpienia cielesne ?

Przyczyną  jest ro, że człow iek iest jedno 
cześnie zwierzęciem, gdzie iwzez w yraz 
„człow iek " należy oczyw iście pojmować jego 
stronę duchową, umysł wzniosły, setce szla­
chetne. fctjące dia cnoty, jednetn słowem jego 
poebedi cnie boskie.

A leż to doprawdy strasznie jest ciężko 
być jed n oczew e człowiekiem i zwierzęciem , 
co tem doitScEwioj daje się odc*rwać. im w ię­
cej człow ieczeństwa jest w  takiej dwulicowej 
istocie.

Na niższych szczeblach aukury ludzkiej, 
gdzie tego człowieczeństwa jest jeszcze ma­
ło a przeważa xw k^zecość. ow e rozterki •du­
chowe, w yczuty sumiema, Tł:«zgodr-oAć z  w y : 
marzonymi ideałami, są prawdopodobnie bar­
dzo słabe, albo może nawoi zgoła nie istnieją. 
W  miarę jednak coraz, w iększych postępów 
toj kultury7, w miarę >aik duch ludzki coraz 
bardziej się iiszłachetn a.,, jak umysł zatacza 
coraz szersze widnokręgi, sięgające pcza 
światy widoczne, ku żrńdłom  ideałów po- 
śwdęcena i miłości bliźniego, owa zw ierzę- 
cość skuta z człowieczeństwem, staje się do­
prawdy cydką kulą u nogi, której jednak, 
mimo wszystkich cudów ku! tu rolnych, po­
zbyć się w  żaden sposób nie można, której 
c ;ężenie nieznośne można jedynie p rzy usilnej 
pracy woli nieco osłabd.

Pow yższe  uwagi nie są bynajmniej po­

dyktowane jakimś skrajnie pesrym ^tycznym  
poglądem na Życ;e  ludtzke, W yp ływ ają  one 
jedynie z  o-bserr a  ci i tego, co dz:s;e się m  
świecie. co Jeży7, jak na dłoni, obserwacji do- 
kopywanej okiom nicuzbirojonem ani w szkle 
różow e 0 j  cza-itre. W szak przyznać musisz 
czytelń1!™, że svc będąc wcale jakimś zago­
rzałym  koninrrstą lub socjalistą, lecz tylko 
przeciętnie prawym i ttcaciy.ym ezłowfekkm , 
oddajesz srę nkkiediy smutnym rozmyślaniom 
nad cdraibtą fcaredją -nas/ego cywilizowanego 
żyda  5ipT>’eczjtego.

i rragediją, w ttćre* obok uaryytwdAńsze- 
go zbytku istnieje najstrasz'}:wfiza nęd<za. 
gdzie z Jednej strony ludzie nie wń^fceą. 
począć ze złotem, dopuszczają się w sbętnw
szaleństw i wybryków  zm ysłowości, a gdzie 
z dirugwj 'Stromy o!b7zynra  wkęlcsizoiść ludzi
jest pozba v/k»ia najniezbeiffedc-^^ych warun­
ków  do życia. Podczas im doimy eh rozm y­
ślań niewątpliwie odczuwasz, pewien niepo­
kój wewnętrzny, pewne v'yprowadzenie z 
równowagi i wówczas jaśniej md kiedykol­
wiek uprzytamirasz sobie to, jakiem jeszcze 
zwii&Tzęcicnj jer t człowiek Bar te tragedia 
npoiecznai w yn ;ka wszak z jego zw ierzę • 
coś ci. —

<Dok. nast).

j>n—
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i e i a s s  cyrku
P rr -p ią -cn y  dram at cy rk o n y  w ed łu g  po­
w ieści Pau  lny Buach. —  glóv. no, rc.i
H A N N I  W E I o S E  i K A R O L  do V u G T _ S

Dziś w hiaoteatr^e APOLLOM

newce, me przedstawiają przede tak groźnego 
niuóozpieczeństwii, tenibardzioj, że wypadki 
wścieklizny zdarzała się obecnie rzadko 1 że, nie- 
awijając rzeczy w bawełnę, psy są tak samo ty .

Czein iowce, w lutym.
M iejscowość Mamajestie zażywa na Bu­

kowinie nieszczególnej opiiiji. Pijsńetwo, bi­
jatyki i morderstwa są tam sialem  zjawi 
skiem. Przed kilku dniami zaszedł tam fakt 
potwornej zbrndni, która rażąco odbija na­
wet na tle wiejskiego zdziczenia.

Niejaka Synowja Toszczuk, akuszerka, 
w raz  z mątem  i synem poszła do karczmy, 
gdzie cala ta rodzinka poczęła się sowi ie 
za lecać  alkoholem. W  stanie mocno chwiej­
nym wszyscy troje udali się do domu. Po 
d odze, pod wpływem alkoholu, m iędzy pa-

lącemi istotami, jak lidzie, których niea.wżna ska­
zy wiaó na śmierć bez, sądu i to za niezapłacenie... 
podatków;,

Mieczysław, Lisowski.

rą maiżo kaw doszło do żywej wymiany nie" 
delikatnych słów, a wreszcie do bó ki, 
w której synalek 3 anął po stronie m itki.

O jciec wobec tego zaczął uciekać i pró­
bował p .ś ;łg powstrzymać rzucaniem ka­
mieni. Pcd  j  ta połowica i iej syn ze swej 
strony również rozpoczęli kamienną kanona­
dę, . tt-ra dała smutny wynik, gdyż Tosz- 
czuk, i godzony wielkim kamieniem w skroń, 
pedł z roztrzaskaną Czaszką, JomierGonośny 
poc sk wype.dł z ręki czułej połowicy.

Żandarmerja aresztowała m ężobójczynię 
wraz z jej godnym synkiem.

Burza prze iw ała  także połączenia tele­
graficzne i telefoniczne w  Styrji i Salzburgu.

Z Tyrolu  donoszą również o szalejących 
tamże orkanach.

- __ 4

A §f&!Jism m * M\

łSaiite dla c!y!yoSi!
A p t e k a r z a  U a i d i m i i n ^

h erbata  p rzeciw  O iy .u śc i d o  nabycia w cenie 2*50 zł. 
w o  w izyatk ich  „j/eitach i sk ładach aptecznych. 

Przedstawicielstwo i skład na Polskęt
Aptjka W. Leszka f -GO

Lw ów , H r lk  ta  19. 6S«

D O  P A N I

Dr. Ch. TO R TE N
P O D H A J C E .

sp raw ie  m ojej p rzec iw  O sk a ro w i H  b e ­
r a  w ł  i tow arzyszom  o dostarczenie sp rzedanego  
mi d rzew a  o p a ło w e go  w  tutejszym  sądzie S . i. 
prow adzonej, w y s t a w i ła  P a n i p o d  d iu e id  16/13 
1924 ś w ia d e c t w o  t  k a r tk i  j  d la  ś w ia d k a  .jn k ó iia  
H a b e r a ,  n o c ą  e te r  ę o  te n is  dnia 16/12 '2 2 4  u lał 
rn k o ifa j b y *  obłożnie chorym , i w sk u tek  tej cho­
roby  nie m rg ł opuścić poko ju  jako t r i  stanąć d o  
ro zp raw y  1°/12 1924 w  pow yższym  sądzie odbytej.

Następnie 2 lutego j .  r. wystawiła Pani 
ta k ie  s a n ie  ś w ia d e c tw o  dla O skara  H abera, 
z tem, że tenże nie m oże w sk utek  tej chor _>y do  
rozp raw y  cnia 3 lu tego b. r. w  tutejszym  sądzio  
odbyć się m ającaj się jawić. —  W y ż e j  W ) m ie n io n a  
ś w ia d e c tw  ł n ie  s ę  p r a w d z iw e  f m iały ty ko cel, 
aby u m o ż liw ić  ty n ie  uchylenia się od s t a w Irn- 
n ictW a W  są d z ie . —  M am  bow iem  dow o dy , i e  hak 
Jakób H a o e r  jskoteż O  .kar H, ,c r  w  w y ż  ok ro iło - 
ny.n c z a s ie  byli całkiem zdrowi, z ila tw ia ii zw o je  
i, herosa kup :e .k ie  bez iodnych  przeszkód a miano­
w ic ie  c h o d z ili p o  mieście, byli w  < ądzi< pow ia to ­
w ym  w  PoUhujcach tudzież w yjeżdżali z Podhajec.

Fakta powyż.ze . <’ ** ' j ą  do wiadomości 
Pani, z tern, że prz.clw H aberom  poczynię od­
powiednie kroki karno-sądowe. 13353

b E O A N  ROTTMANH

Zoaliiioao eiss^jliidLią 
z przed ISO lu& ZO0 lys. lat

Profesor sir Arthur Keith, konserwator 
muzeum w  Królewskiem Tow arzystw ie  Chi* 
rurgicznem w  Londynie ogłosi! onegdaj na 
wykładzie antropolog]!, że w  Broke Hill w. 
Dnodezji (A fryka), znaleziono czaszkę czło ­
wieka przedhistorycznego. W iek  nie jest u- 
stalony jeszcze, lecz czaszka pochodzić musi 
z czasów bardzo odległych, a może z przed 
200.00U lat. Jest to najstarsze wykopalisko 
tego rodzaju znalezione do tej pory. Uczeni 
będą musieli stw orzyć osolną nazwę dla 
odnalezionego rodzaju ludzkiego. Kości znale 
zionę w  tej samej jaskini świadczą o tem, że 
człow iek ten chodził prosto, a czaszka dow o­
dzi rozwoju umysłowego znacznie w yższego  
aniżeli najniższy typ ludzki jeszcze dzisiaj 
istniejący. Dr. Keith stwierdza, że nowe od­
krycie jest najważ.dejszem ze w szystkkli 
dotychczasowych i rzuca nowe i silne świa­
tło na najwcześniejszą historię człowieka.

^  ^  .

Kafcasirofy w Austrii.
(? )  Z różnych stron Austrji dochodzą 

wiadomości o strasznych burzach, które mia­
ły  przebieg katastrofalny. W  Salzburgu i Sty 
rji szalał orkan przez parę dni z rzędu. W  kil 
ku miejscowościach wybuchł pożar. Z powo­
du wichru akcja ratunkowa natrafiła na 
trudności ni>.dające się przezw yciężyć. To  
też całe osiedla spłonęły doszczętnie. Spłonę 
ło także kiika dw orów  i will.

Na'straszniej szalał żyw io ł pożaru w  Al- 
tendammL gazie spłonął także tartak z zana 
sami drzewa,

W  miejscowości kuracyjnej Bad Gastein 
spłonęły dwa osiedla chłopskie i kilka will. 
Pomiędzy Szarlinfciem a Plom bergiem w y ­
buchł pożar w  lesie. Z trudem tylko zdołano

ogień zlokalizować. Z miejscowości Welskir- 
cJien, która niedawno tenm nawiedzona zo­
stała katastrofą pożaru, obecnie donoszą, że 
spłonęło tam w czasie ostatniego orkanu 8 
objektów; przeważnie by ły  to magazyny z 
olbrzyiniemi zapasami siana i narzędzi rolni­
czych. Szkodę obliczają na 1 mlljard kor.

W  styryjskich i salzburskich miejscowo­
ściach kuracyjnych burza wyrządziła  rów ­
nież wielkie szkody*. Z  wielu will zerw ał w i­
cher dachy. Na łinji lokalnej kolei w  Salzbur­
gu orkan rozbił szyby w pociągu, który był 
w  ruchu. Dwunastu podróżnych zostało zra­
nionych outamkami szklą. Konduktor, który 
stał na platformie, upadł tak nieszczęśliwie, 
że zgnieciony przez w ózs poniósł śmierć na 
miejscu.;

OlUflfmil SiSSUSiJl SE&dkOMSzW.
C IEK AW Y ZAPIS I C IEK AW Y PROCES. —  STU  SPADKOBIERCÓW . —  D W UDZIESTU  REFLE- 

KTANTOW  PROCESUJE SIĘ O  SPADEK. —  PRZEGRANY PROCES.
(? ) W  jECizłytn tygodniu zakończył się w  Ho-1 masy spadkowej badali dtofcmmtfity pretendentów.

Trwało to aosyć d ługa Wreszcie za zgodą bur- 
nistrza załatwiona wszystkie te nadeszło poda­
nia... oda.pawnie.

Wtedy dwudziestu reflektaa.tów do poadku 
:>o Teylersio wituosło relours. Apetowiaii na Naj­
wyższego trybunału w  Amsterdamie. 1 oto w ze­
szłym tygiidnlu lrytuma.1 ten rozstt zy&.yął proces. 
M/ljaiy Teysiera, które spoczywają w banku w  
Arr»sterd?mie, staną się własnością magistratu w  
w łfaarleirue, oczywiście po zapłaceniu podatku
spadkowego.

Piotr Teysler przybył p ize i 2(X) laty do Ho­
landii lako młody chłopiec. Pochodził z Anglii. W  
krótkim czasie został jednym z najbardziej' srano- 
waji/eh I bogatych fciapuów. Żył jednak skromnie 
I mcJto wydawał na swoje potrzeby. Kiedy umarł, 
ma!ątek Jego wynosił 3,5011.000 funtów szterlln- 
gów. Obecnie suma ta podwoiła się. Część pro­
centów tego kapitału użyto na wystawienie szpi­
tala i muzeum w HaarlemiO.

kctdS niezwykle ciekawy proces. Chodziło o spa­
dek pa nie jak On Piotrze Tej-sNrze, który umarł 
w 1778 roku w bulenderskiem mieście Hasałem i 
ule pooastawił dzłeuzica majątku W  testamencie 
była kijuUł.nla. że opublikować raożua testament 
duplorc w r. P578. S«uk-Ć więc zscałęto spadlko- 
bk raów dopiero po stu latach.

LAj x się też wtody w  fratteuskidi, angiel- 
skick i holenderskich gazetach następujące ode­
zw *:

„SsaAjr się staxfi£cfcleraów Piotra Tej^lerat, 
któ*y UBEtrf w  1778 r. w flaartumie. Osobjl, które 
nurgą zaświadczyć r *  oje p raw * do spaidkt!, ze- 
ebeł zsefesii  się u burmistrza w  H*arlemio“.

Zgtostto się około stu sukcesorów. Nie brakło 
oczy wiście refioJctantów do olbrzymiego spadku, 
którzy jeszcze zwiększył się w  miedzy^zasie, bo 
doScowano pkuiiądze w  ba«ikavh solidnych. Spad­

kobiercy agiasza!! się a Francji, Anglji, Ameryki 
n s w e f  z Australii.

Maglstfat miasta Haarleai wraz a zarządcę

Matłfa i syn Kamieniami zabili ojcao
Z ponurej tfroniKi pijackiego rozwydrzenia.

(Cd naszego korespondenta).



„W IE K  N O W Y Nr. 7097 z dnia 20 i te ą ' 1025 ’

M E S S A L I N A
0  y d o iles de 

razem
W y ł ą c z n i e  t y l R o  w  U i n i e  L E W .  13356

Obydwie
ser|g 

r szem
Dgl& po n z  0 :5 _ ł..<

' : « b W S  t t e t i c z a  n a  m le S s s u  w ? r » i l i n .
(& ) Jak już wiadomo, w  pon'edziafek 

przed wieczorem w  realności przy ul. Sme- 
rekowej i. 3 przy budowie kanału zginęli 
dwaj robotnicy. a lo  Michał Prask urnicki i 
W a s jl Lewito. Śmierć ponieśli om na miej­
scu wskutek wyck*rjT\vajfVd5rch się gazów  z 
dołu klooczmego.

W czoraj przed południem w  realności tej 
zebrała się komisja śledicza celem gruntow­
nego zbadania stanu roboty przy przewodzie 
kanałowym oraz ustalenia przyczyny tej nie­
zw ykłej katastrofy. Na miejscu jaw ili się sę­
dzite śledczy radca W itoszyński z protokolan 
tem drem Ottem, radca budownictwa inż.

Taroni, komisarz Kuncewicz, kierownik trze­
ciego komisarjatuź sekr. policji Nowicki oraz 
w yw iadow cy Hinko i Paticfcwór. —  P o  do- 
fcladtoom zbadano terenu wykonanej roboty 
kanapowej o ia z  wykopanego dołu o  głęboko­
ści dwóch metrów, w  czasie czego Btformacji 
udzelał przedsiębiorca budowy Jerzy Mry- 
cak, spisano na miejscu odpowiedni protokół, 
a równocześnie zrobiono zdjęcia foto,gra­
ficzne. — —

Ponieważ w  sobotę odbędzie się jeszcze 
Jedna wizja lokalna, przeto na miejscu nadal 
pozoista_wiomo posterunek policyjny, aby nikt 
nie próbował zacierać śladów katastrofy.

Z OSTATNIEJ CHWILI.

G u z ik  n a p ro w a d z f lp o lic ie
ma £!ad włamywacza.

S u k c e s  e n ę f i a  ś ł e d c z e f i s  t r o  Ł v s a ? l e .
fd.) Ubiegłej nredzieti w łam ywacze do­

stali się do mieszkania senatora Cieńskiego 
przy ulicy (Sykstusk ej 1. 45, u którego za­

bra li stołową zastawy srebrno, oraz futro, w y ­
rządzane szkodę na .5000 zl.

Sm a wą tego włamania energicznie zajął 
sK nadkomisarz Kotzakiowicz. kierownik 
Urzędu śledczego, a po zbadaniu terenu w ła­
mania śledztwo pow ierzył kom. Stojkowowi. 
Na miejscu czynu dlochodzenia rozpoczął soe 
cja'isla od w łam ywaczy, urzędnik w yw ia ­
dow czy Seinfeld z Malawskim W  toku tych 
dochodzeń Scinfeld ustal ł, że sprawcy eto 
realności przy ulicy Sykstus kiej 1 45 dostali 
się z  sąsf-edirego ogrodu przez mur i w  od- 
nośnem miejscu znalazł zw yk ły  duży guzik 
od kurtki. Ten to guzik, w ydarty z kawał­
kiem materii, był wskaźnikiem dla .Seinfeida 
co do dalszego śledztwa, bo nie ulegało kw e­
st#, źe go  zgubił sprawca, przełażąc przez 
nmr. —

Dzięki n iezwykłej sprężyć tośei funkcjo­
nariuszy urzędu śleaczego wkrótce stwierdzo 
no, ż© guziki, podobne do znalezionego, ma 
przy sw ojti kurtce znany w łam ywacz .Szysz­
ka. I Scinfeld nie omylił się wcale, bo gdy 
Szyszkę aresztowano., stwierdzono brak przy 
kurtce jednego guzika; w  miejscu którego 

j  był świeżo przyszyty całkiem immy i to od- 
niennego kształtu oraz koloru. Przyciśnięty 

bdo muru krzvżow em i pytaniami Szyszka 
przyznał się do wda,mania, w ydał swoich 
trzech wspólników, których policja zaraz 
aresztowała. —

Równtoż w  ręce policji wpadł hlatnlk Jan­
czar, któremu w łam ywacze srebro i futro 
pp. Cieńskich sprzedali. W  toku nocnych do­
chodzeń futro, nie poprułe, zdołano odszukać 
na Jałowcu i jest nadzieja, że także znajdzie 
ssę cała zastawa srebrna.

do domu skrwawiony, przerażonej żonie o- 
powiedział na poczekaniu zmyśloną historję: 
Oto napadł na niego jakiś bolszewik i ciężko 
poranił!... Cóż miał mówić nieszczęsny szef 
siguranzy? W stydził się opowiedzieć praw­
dę, no i zresztą nawet urzędowa godność nie 
chroni nikogo przed pantoflem żony.

.Jednego jednak nie przewidział niefor­
tunny policmajster, t. j. tego, że pcłow ica w  
swei małżeńskiej gorliwości pobiegnie zaraz 
do m iejscowego komendanta żandarmerii, za- 
elektryzuje go opowiadaniem o bolszewickim 
napadzie i skłoni do telefonicznego zaalarmo 
wania władz w  Czerniowcach i w  Bukaresz­
cie.

Tak się też stało, wskutek czego w  Czer 
niowcach i Bukareszcie zrobii sie w ielki ruch. 
Stolica w ysłała  dwu generalnych inspekto­
rów, ponadto zjechało kilku dygnitarzy z  
Czerniowiec w  tow arzystw ie odpowiedniej 
siły sbrojnej, aby złow ić domniemanego „boi 
szew ika“ .

Łatw o  sobie wyobrazić, jaką minę mial 
pan szef, gdy rumieniąc się aż po koniec ru­
binowego nosa, musiał w yznać prawdę Do­
znał od w ładzy  porządnego nosa i na tem się 
skończyło w  urzędzie. Inaczej jednak się skoń 
czyło  w  domu, gdzie pantofel i trzepaczka 
by iy  w żyw ym  ruchu.

Dodać należy, że si’ny sznaps wśród bu­
kowińskich pijaków nosi nazwę „bolszew i­
ka", co oczyw iście dało powód do tysiącz­
nych docinków pod adresem pana policmaj­
stra i raz na zawsze podk opalo jego powagę 
urzędowrą.

•  T Siylialcle bolszew ika! f f

JaK podchmielona głowa władzy rozbiła się o Kamień
raźliwe historie z tego wyniKły.

(Knrespemieticjii własna „Wieku N ow -se").

i jakio prare-

Czeniiov.ee, w  lutym.
Z Kimpohmg doniesiono onegdaj o o ry­

ginalnej, komicznej bistorji, która mogłaby 
jakiemu przedsiębiorczemu pisarzowi nastrę­
czyć  temat do farsy p. t. „Szukajcie bolsze­
w ika!"

Głównym bohaterem lei zabawnej p rzy­
gody jest —  o zgrozo —  przedstawiciel w ła ­
dzy bezpieczeństwa (t. zw . „sigum nza"} w  
f- impolung. Mąż ten wbrew  pow aize, jaka

winna zdobić jego ważny urząd, miał z w y ­
czaj częstego zaglądania do kieliszka, o czy­
wiście nie bez ujemnych skutków dla swej u- 
rzędowej powagi a cielesnej równowagi...

Krytycznego w ie :zora  pan szei policji 
zalał sobie urzędową patkę nieco mocniej, 
niż zwykle, nie dziw  tedy, że wracając po 
ciemku do domu, wpadł do jakiegoś dołu i  
kamieniami i dotkliwie zranił się w' głowę, cc 
go prawie zupełnie w ytrzeźw iło . W róciw szy

Spir 2 sHsrS srrtrnfj
Spóźniony upomineK dla b. następcy 

tronu n em:ecKlego.
(? )  B 1/ kronprnz niemiecki stara się 

o wyd jstanie SKarbu, który spoczywa o b e c ie  
w banku narodowym niemieckim.

Jest to srebrna zusaw a: półmiski, taca, 
nakr\ cia, żardiniery na kw nty, talerze, ko­
sze na owoce, zastawa, przy której do sto­
łów  zasią ć może od razu 500 ocób.

S^arb ten ofiarować miało 40 miast 
niemieckich na tę pcy tronu niem. iako upo- 
n inek ślubny. Lecz dostawcy jubilerzy nie 
zdążyli wy ończyć zamówienia nn cras. Po-, 
tem wybuchła wojna. W  czasie wojny n!e 
wvpadało robić parady. Złożyli skrrb w pań­
stwowym ba ku, gdzie dotąd spoczywa.

Należałoby zapy ać magistraty owych 
40 m ast, które dały pieniądze wówczas czy 
rra :ą teraz ochotę byłemu następcy tronu 
ofiarować ten kosztowny u ominę .

NACJONALIŚCI GDAŃSCY PRZjdCIW  POL  
SKIM ROBOINIKOM .

Gdańsk, 18 lutego. (Pat.-) Frakcja narock) 
w o  - niemiecka zgłoska w  sejmie interpela­
cję. w  której domaga się wydalenia robotni­
ków  obcycn. a zwłaszcza Polaków, zatnid- 
nionych przy budowie elcklrown. w obsza­
rze w. m. Gdańska.

I 
i
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Bi ranami.

B r a l  « g]ę|jtfisj p s lM y iz n .
W  Ł 8CZ9 C9 .

Pob!r’e prowokatorów. - Reforma spacerów. -  Biferny opór. 
Poturbować dozorcy.

(Telefonem od naszego korespondenta).
Warszawa, (z )  W  więzieniu politycznem W ięźniow ie stawiali bierny opór przy w y - 

w  Ł ęczy cy  wybuchł bunt, którego przyczyna !prowadzaniu na spacer i wysłali nadto dele- 
byio stosowanie przez inspektora repre.syj gację do inspektora, który jednak ośw iadczył 
wobec niesfornych więźniów W obec tego, |że w yśle w ięźniów  dc osobnej celi. W obec 
że 17 w ięźn iów  w  czasie przechadzki na po- tego orzyszfo  do gwałtownych awantur. Do- 
dwórzu pobiło -t innych w ięźniów , uważając jorcy spotkali się z oporem w ięźniów, któ-

kierunku t. zw . regionalnych konwenty] mię 
dzy  poszczegćlnemi państwami, które mają 
uzupełnić protokół genewski. W  Londynie pa 
nuje przekonanie, że Niemcy powinny w ziąć 

i udział w tak skomplikowanym systemie gwa 
ancyjnym, jednak sfery paryskie stwierdza­

ją, że Francja nie może zrezygnow ać z Nad­
renii, gdyż pozbawiłaby się jedynej gwara n- 

■ cji, jaką ma w  rękach. Francja w ysłała do 
| Londynu specjalną notę, w  której żada. by 
pakt omówiony był zupełnie niezależnie od 
sprawy opróżnienia kresów kolońskicli.

ich za prowokatorów, postanowił zarząd wię 
zienny zreform ować spacery w  ten sposób,

rzy  ich dotkliwie poturbowali. Sprawa była 
przedn.iotem rozpraw y sądowej. Awanturni-

by w ięźniow ie by ’ : wyprowadzani małymi ków skazano na 6 do 11 miesięcy więzienia, 
grupami. Zarządzenie to w y wołało reakcję Sąd drugiej instancji zn iżył im karę do pół 
ze strony w ięźn iów  w e formie awantur, w  roku. 
następstwie czego polecił inspektor poroz­
dzielać awanturn:KÓw po oddzielnych celach. " *

W  o praw ie  ysfaw F o  
wyższych w ła d za ch  w cisk.

(Telefonem od naszego korespondenta).

W arszawa, (z ) Przedmiotem zaintereso­
wania w  sejmie by ły  wczoraj dwie w'ażne u- 
stawy, mianowicie ustawa o organizacji na­
czelnych w ładz wojskowych i projekt usta­
w y  o wykonaniu reformy rolnej. Dłuższe 
przemówienie w yg ios ił min. spraw wojsko­
w ych  gen. Sikorski w  sprawie ustawy o na­
czelnych władzach wojskowych, zastanawia­
jąc. się tiad dwoma kwestiami, a mianowicie

denta Rzeczypospolitej, któreby silniej zw ią- 
za iy  go, jako zwierzchnika państwa, z armją. 
.Minister omawiał szeroko funkcje generalne­
go inspektora i jc-ga stosunek do sztabu pod­
nosząc konieczność zapewmienia ciągłości 
pracy nad zagadnieniami obrony, mimo, że 
wyniki tej pracy ulegają ciągłym  zmianom.

Poseł Miedziński bronił stanowiska, te  
ustawa o najwyższych władzach woisko-

nad sprawą formalną, czy  organizacja naczel wych winna być załatwiona w  drodze dekre- 
nych w ładz wojskowych ma być unormowa- Lj a nie ustawy i zgłosił wniosek, w  którym 
na w  drodze ustawy, czy  też dekretem, przy motywując pilność załatwienia tej sprawy i 
czem uzasadniał konieczność ustawy a nie zaznaczając brak dojrzałości co do tej spra- 
dekretu. Pod wzgiędem  zaś m erytorycznym  wy, w zyw a  sejm do upoważnienia Drezydtn 
ośw iadczył zgodę na wszelkie poprawki du > >a Rzeczypospolitej do wydania odpowied- 
d7.iału traktującego o kompetencjach prezy- iego kodretu.

Fertrahtacia między Frań

d  g j j r a ^ i f l  p a W n  W t ó l - t i i n .
F r a  a c j a  n i ?  m o A e  z r s z y g n o w a ć  *  N a d r e n j i .

(Tetefoaem od naszego korespondenta)
W arszawa. (z ) ,.Matin“ donosi, że w czo- 1 warunki pod którymi Niemcy by łyby gotowe

raj z łoży ł niemiecki ambasador w  Paryżu w ; 
zytę flerriotow i, aby podziękować rządowi 
francuskiemu za przesłanie depeszy z powo­
du katastrofy w  kopalni Stein. W łaściw ym  
powodem w izy ty  Hueseha było pertraktowa­
nie na temat paktu bezpieczeństwa. Ambasa­
dor w ł o ż y ł  przed premjerem francuskim

wrziąć udział w  pakcie bezpieczeństwa. Fak­
tem jest, że pertraktacjo m iędzy rządami fran 
cuskim, angielskim i niemieckim w  sprawie 
paktu bezpieczeństwa są już w  toku.

Rząd francuski zajmuje się obecnie me- 
morjałtm Baifoura w  sprawie bezpieczeń­
stwa granic Francji. Projekt BaUoura idzie w

POSIEDZENIE CZŁO N K Ó W  KOMISJI 
KODYFIKACYJNEJ.

W arszawa, (A W .) W  Belw edei ze, ood 
przewodnictwem Prezydenta Rzeczypospoli­
tej odbyło się informacyjne posiedzenie człon 
ków  komisji kodyfikacyjnek Kotnisfa opraco­
wała już ustawy czekową, wekslową i paten 
to wg. oraz o  domach składanych. Projekt pra­
wa karrego Jest na ukończeniu.

NOW E STACJE KOLEJOW E NA G R AN IC Y  
POI SKO CZESKIEJ.

Ołomuniec, 16 ki tego. (P a t )  W czoraj row 
poczęły się pilsko - czechosłowackie roko­
wania w  sprawie zawarcia konwencji kolejo­
wej i ulepszenia wzajemnych stosunków ko­
munikacyjnych. Na konferencji będzie rów ­
nież omawiana sprawa otwarcia nowych Na 

j cji granicznych, x których dwie tm.ją być u- 
staiono na Śląsku, a reszta na granicy polsko 
słowackiej i na granicy Polski i Rusi przy- 
karpaekiej. Rokowania potrwają prawdopo­
dobnie trzy  dni.

AMERYKA NIE UZNA SOW IETÓW .

Waszyngton, 18 lutego. (Pat.) Prezydent 
Cocdidge oświadczył,, -że 'pogłoski, jakoby 
Ameryka zamierzała w  najbliższym cza rę  u- 
znać sowiety. nie maja. uzasadn^nia. Dotąd 
n:e  ma najmniejszych oznak, jakoby' Am ery­
ka Iciok taki uczyniła. Ustąpienie Hug^o 
nie zmieniło w  niczeni polityk i Am eryki

ANGIELSKI K A P IT A Ł  W  POLSKIEM  
CU K R O W N IC TW IE .

W arszawa. 18 lutego. (A W .; P rzybył tu 
—• jak donos'. .jKurjcr C zerw ony" — p. Gnr- 
dener pi ze dsra wicie! ang^eisfctego konsorcjum 
finansowego, który angażuje «w e  <kao'tały W 
polskich przedsiębiorstwach cukrowniczych. 
■Premier w ydął na cześć gościa angielskiego 
obiad, w  którym uczestniczyli równ; 
pp. wyceni. Klamer, prez. Karpfński, ora* 
szereg w yższych  urzędników państw.

i

CHOROBA K R Ó LA  ANGIELSKIEGO.

Londyn, 18 lutego. {A  W .) Stan zdrowia 
króla angielskiego Jerzego pogorszył się tak, 
że musiano zw o fać ponowne konsylium. — 
Z początku stwierdzono lekką grypę, obecnie 
jednak obawiają sre, że choroba ta ma cha­
rakter poważam. Zdaje się, ie  fest to zapale­
nie płuc. Następcę tronu, który bawił w  S/ko 
cft, snedza k;-c czas na polowaniu, powołano 
•do łoża chorego ojca.
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znajdzie si^ na porządku dziennym obrad sejmowych.
(Telefonem od naszego korespondenta).

W A R 3 Z A W A . (z )  N a posiedzeniu ko- 
Aiisji roi >ej nastąpi! fakt znamienny, rnia- 
n ow i.ie  ZLN , C H D , C H N  i N P R  w brew  
glosom  W yzw olen ia  i reszty lew icy przepro- 
w ad I ły  wniosek o  zaprzestaniu dyskusji 
nad ustawą o  wykonaniu reform y rolnej 
w tdłu£ projektu posła Poniatowskiego.

W  ten sposób zgodnie z życzeniem rządu 
na porządku dziennym obrad sejmowych 
znajdzie się projekt rządow y a n e  W yzw o ­
lenia. M inistra Kopczyńskiego, zbliżonego 
do W yzw olen ia, m -siala bronić w  tuj spra­
w ie prawica, poparta tym razem prz< i  
N PR -

P i n  islit© s t a  <i h m
ft aktclonaje raakomlels.

W A R S Z A W A . (A W ).  P ierw sza radjo-i z zawiadomieniem, że koncert polskiej' *-adjo- 
slacja nadawcza w  W arszaw ie otrzymała j stacji był słyszany w  Londynie, oraz że lon- 
z całej Polski w iele listów  i zawiadomień, dyńska radjostacja nadała p 'z y  tej sposo- 
że produkcje tej stacji są znakomicie sły- mość. polski hymn państwowy, 
szane Z Londynu nadeszła depesza iskrow a! —

fetóiisnersftzg iś H o t s  
t p d e

S « ^ i c t . i l e  a u t n a a w i l i  w ? ż s £ 9 C f t  u c z e l n i .
(Telegrani własny 

Warszawa, (z ) Niemal cale wczorajsze 
posiedzenie senatu wypełniła dyskusja nad 
gwałceniem przez Ministerstwo wyznań i o- 
św iaty autonomii w yższych  uczelni. P o w o ­
dem do tej dyskusji był memoriał wystosowa 
ny przez senat uniwersytetu warszawskiego 
a następnie i krakowskiego w  tej spraw ie, 
przyczem  bezpośrednim powodem było zw oi 
nienie przez ministerstwa z końcem uh. roku 
poważnej liczby asystentów uniwersyteckich 
którzy znaleźli się na bruku. Sprawę poru­
szył senator Godlewski, który wystąpił z 
wnioskiem gruntownej zmiany postępowania 
iepartainentu 4 (zajmującego się szkołami a- 
iademiekiemi) wobec tych szkół. Kierownik 
Ministerstw a ośw iaty Zawidzki, w  którego

,Wieku Nowego").
jgodziły te zarzut} jako w  dyrektora b. depar 
łamentu szkół wyższych, uzasadniał potrze­
bę ingerencji ministerstwa w  sprawy uniwer­
syteckie. Senator Kalinowski tw ierdził rów'- 
meż, że ministerstwa) zatruwa życie uniwer­
sytetom. Największe zdziw ienie w yw oła ło  
wśród senatorów przemówienie lwowskiego 

‘ senatora TuKego, który systematycznie w y ­
stępuje w' obronie ministerstwa a przeciwko 

! ustawie o antonotnji uniwersy tetu. W czoraj 
znowMi zaznaczył oh* że zarzuty rektorów są 
gołoshrwne i proponował odesłanie sprawy 
do komisji. Postaw ił również wniosek w  spra 
wie nowelizacji ustawy o prawie małżeń­
skie rn.

M M  O 1’ G f f lliE ll  p
Terytorium granfezne podzielane na trep czefct: 
1) pss drogi granicznej, 1) strefa nadgraniczna,

3) pas granlczng.
Warszawa, (A W .) Na wezorajszem tx>- 2. Strefa nadgraniczna, 3. Pas graniczny. --

niczna ma szerokość 2 kbn. Mog$ przeby­
wać tam tylko właściciele nieruchomości. — 
W  strefie trzeciej nie mogą przebywać oso­
by bez przynależności państwowej i karane 
sądownie. —

■ÓŁłkeniii Rada Ministrów przyjęła projekt li­
sta w y  oi granićaeti1 państwa. Cek m zabez- 
itc/cnia granic projekt wprowadza podział

Pass drogi granicznej mii szerokość 8 h i  i ie-4 
przeznaczony tylko dla przechodu patroli gra­
nicznych Własność prywatna w  tym pastę

U C H W A Ł Y  R A P Y  M N IS T R Ó W .

W arszawa, 18 lutego. (Pat.) Rada min'- 
strów na pojedzeniu w  dniu wczorajszym  
powzięła" następujące uchwały : uchwalę o 
wprowadzen.it w  życie postanowień, dotyczą 
cycli mchu telegraficznego i poczty listowej 
konwencji pocztowo - telegraf cznej, nodp - 
sanej w  M oskwie dnia 24 maja 1924 jtornię- 
d!zy Polską a Rosją, projekt ustawy o straży 
celnej, uchwalenie mnożnej na 41 .projekt u- 
stawy w  sprawie zmiany niektórych posta­
nowień ustawy w  sorawie udziele­
nia ministrowi skarbu upoważnienia do uregu 
lowama w  drbctee rozporządzenia obrotu 
p:enięŻJicgo z kraiami zagranicznymi oraz o- 
brotu obeemf walutami. Pozatem Rada rozpa 
trywala projekt ustawy o  granicach państwa 
i zatwierdziła konkordat ze Stofcą Apostol­
ską oraz uchwaliła przedstawić go do ratyf:- 
kacji Sejmowej.

s k ł a d  g a b i n e t u  p r u s k i e g o .

Berlin, 18 lutego. (iPat.) Pruski prezydent 
ministrów Mara mianował następujących mi­
nistrów : ar. Zehnhof. ntlnisker sprawiedli­
wości, Hirtziffer, opieka społeczna i Steigei 
rolnictwo, w szyscy trzej centrowcy, dr. 
Hoepker Asęhow, minister finansów-, ilr. 
Schreiber. handel, obaj demokraci, Severing, 
socjalista, minister sprawa wewniętrznyeh i sc 
kretarz stanu dr. Beckerem  mister oświaty'.

■a ln y  c zęśc i: 1. Pas 'frogi granicznej; i th e w e  wywłaszczeniu. (Strefa nadgta-

.1oa*a KHtiyJga ziiśka ko- 
sz16u. atizymaEla

Dzięki igraszce „statystycznej" czeka parja- 
sów' niebawem kij żebraczy i toroa dziadow­
ska. —  Drożeje mąka, pieczywo, jarzyny, o- 

buwie. odzież i mieszkania!

(rs) Z W arszaw y nadeszła ponownie 
w iadomość, i e  osławiona komisja statystyoz 
na ustaliła... zniżkę kosztów utrzymania za 
okres od 15. stycznia do 15. lutego na ? i pój 
procent. Komisja owa pozwmla sobie ponow­
nie na tego rodzaju wy'bry'k w  chwili, gdy 
znaczna część artykułów niezbędnych do ż y ­
cia drożeje, gdy podrożała mąka i pieczywo, 
jarzyny i towary kolonialne, gdy drożeją 
wrszędzie skutkiem wprowadzonego podatku 
od lokali czynsze za mieszkania, gdy' objawia 
się zw yżka  cen artykułów tekstylnych, oba­
wia itd. „W yro k " komisji statystycznej ozna­
cza now y krok na drodze do „uszczęśliw ie­
nia" w pierwszej linji parjasów' urzędniczy cii, 
których pensje dzięki fantastycznej „zn iżce ". 
kosztów' utrzymania ulegną zmniejszeniu. 
W ynik będzie ten, że zw iększy się w  kraju 
niedostatek wielkich mas ludności i ie  urzęd­
nicy' pójdą chj’ba z torbami żebrać po domach 
C zy nikt z pośród decydujących czynników 
nie zastanowi się nad tem, jak wiele niebez­
pieczeństw kryje się w  tej „niewinnej" napo- 
zór igraszce „sta tystycznej"?—
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Katastrofa automobilowa
Łutomrbil zgnieciony przez dwa tramwaja.

(Telefonem od naszego korespondenta).
K R A K Ó W , (z )  W czoraj około  godz. 

► 20.50 przy zbiegu ulic Kopoi nika i Andrzeja 
Po tock iego  w padł w  największym pęd” ie 
automobil między dw a przejeżdżające tram­
w aje i uległ zgnieceniu. Tylna część auta

(rs ) Z  dniem 1. marca b. r. cb:.w iązy­
wać zne nie no .a podwyi! a cyn szó w  za 
mieszkania, spowodowana (ym razem nie 
przepisami ustewy, ale nałożonym pod tkiem 
gminnym od lokclów.

Podatek ten wyniesie 3 ’33 proc. cd 
mieszkań, a 6 prcc. oo sl lepów. Procent ten 
oblicza się od każdych 100 keron czynszu 
przedwojennego.

Nowe mnożniki czynszowe za marzec, 
ustalone przez Urząd rozjemczy, przez które 
mnożyć należy ; zynsz „pr red.- o,enny“ , wy­
noszą wraz z wszystkimi dodatkami i pod­
wyżkami:

a ) mieszkania 1-pokojowe lub pokój 
z ! uchnią 0 3025; b ) 2— 5 pokoj. 0 3550;
c ) lokale harn.i., przedsiębiorstwa IV. kąt., 
pracownie rzem ieślnicze VIII. kat. 0 '3834;
d) mieszkania 4— 5 pokoj. 0 4075; e ) lokale 
spółdzielni roboto., zw. zaw. rob., pracownie

ZAWIEJE ŚNIEŻNE W E  WŁOSZECH.
W arszawa, 18 lutego. (A W .) W e W ło ­

szech północ, szaleją straszne burze śnie­
żne. Lawina śnieżna zasypała barak z robot­
nikami w  miejscowości Campolerino.

PO SZU K IW AN I SPAD KO BIERCY.

Warszawa, 17 lutego. (Pat.) W  dniu 7-go 
listopada 1918 roku w  Mose Jaw Sasi w  Ka­
nadzie zmarł 'Grzegorz vel Galion, pochodzą­
cy  rzekomo ze* wschodnich województw  Ma 
łopolslfi, pozesidwdając spadek w  kwocie 
9t>l.58 dolarów kunadyjskdh. Ponieważ zrnar 
ł y  przebywał w  powyższej miejscowości 
przez krótki czas i nie miał tam znajomych, 
nkinoż.iiwcii] było ',:“®twSerd5cić; skąd pocho­
dził i jacy spadkobiercy’ po nim zostali. W<>- 
boc tego Ministerstwo spraw zagraucznycli 
w zyw a  osoby uprawnione do zgłoszenia pre­
tensji do spadku pod aaresem min. spraw za­
granicznych, departament konsularny, powo­
łując się na liczb- K 11 a 907/5.

Kafasłrefa Kftte]0i»a pal 
biyoiwsn, Hfórsj... n!s is?l®.
Przeraźliwy gwizd parowozu zaalarmował wczo­

raj cale miasto.
(rs) Bywały często wypadki katastroi kole­

jowych, w czasie których wykolejony pociąg 
przeraźliwym i przeciągłym gwizdem maszyny 
oj-gnaloT. ej dawał znać o wypadku. Wczoraj oko­
ło godz. 10-tej wieczór zaalarmował mieszkań- j

zos ała doszczętnie zdruzgotana a pizednia 
silnie nadwerężona. Z pośród pasażerów 
jadących samochodem dwaj zostali wyrzu 
ceni na kilka m etrów  i doznali pęknięcia 
czaszki.

rzemieśln. VII. kat. 0 4359; f )  mieszkania 
7-pikojd 1 większe 0*4600; ft) sklepy, po­
mieszczenia handi. i przem. o przedwojen. 
rocznym czynszu do 1500 koron, pensjo- 
n ty, p^acj.tnie niepołączona z mieszkaniem 
0*^884,• h ) sklepy o przedwojen. komornem 
ponad 1500 kor. 0*5409; j )  budyr.j i febry­
czne 08034.

Przykłady: 1 ) za mieszkanie 2-pokojo- 
we o czynsz.t 60 kor. przed wojną 21 *30 z ł ,  
2 ) mieszkanie 5-pokoj. o czynszu 200 kor. 
przed wojną —  81 *50 zł., 3 ) za sklep o czyn­
szu 200 kor. przed wojną —  108*18 zł. itd.

Low o  ta podwyżka, nałożona w chwili, 
gdy ,> :nsje urzędn c/e nie wzrosły wcale, 
jest nowym ciosem dla warstwy średniej, 
cierpiącej niedostatek.

Z  dniem 1. kwietnia wzrosną czynsze 
ponownie w myśl ustawy o 6 procent.

I ców Lwowa taki sarn gwałtowny gwizd, przecią­
gły i długotrawły, który trwał niemal przez go- 

| dżiny. Wielu zatem znalazło się rak Ich, którzy 
1 przerażeni teni. zaczęli opowiadać, że pod Lw o­
wem wydarzj iaLsię zapewe straszna katastrofa. 
Ludzie ukazali się pomimo zimna w  oknach do­
mów i na balkonach, nadsłuchując z tr .vogą jęku 
lokom ot y wy. Rozeszły się dzikie pogłoski o n y -  

i koiejen u się pociągu, ilości zabitych, rannych Itd. 
J Im,i twierdhil, że lok, motywu gwiżdże na
i znali żałoby po zmarłym wielkim dygnitarzy. Zna 

» * ( »  część tych zwolenników senzaeji i emocji —  
nie bacząc na póżuą porę — pdbfogłd na dworzec 
by tam w  końcu ku sw'entn olbrzymiemu rozcza­
rowaniu i... niczadow ocleniu dowiedzieć się, źe 
żaldnei katastrofy nie byle i że powodem prze- 
ejągksgo gwizdu było zacięcie się kurka w gwiz- 
ds-wce sygnałów ej jednej z lokomotyw. Eatahiy 
kurek mimo usiłowań ślusarzy i maszynistów od- 
irawiat przez jaką godzinę ■posłuszeństwa', a loko­
motywa tymczasem gwizdała: Sobie zdrowo, spę­
dzając sen z powiek „nerwowych1* Lwowian i —  
naturalnie —  Aibciwych wrśsżeń LwdWiauek...

Kronika bieżąca.
! L P E R T Ł A R  T E A T R Ó W  M I E J S K I C H  

TEATR WHł|.K1;
Czwartek „Sen socy letniej11.
Piątek ..Halka'* (50 proc. zniżki).
Sobota, o trodz. 3. popot. ..Kopciuszek1' —  

(przedstawienie d!a młodzieży szJkokmi).
TEATR M AŁY:

* * -r ą-
Czw artek „Proces rozwodowy*.
Piątek, „Proces rozwodowy".

TEATR NOV\ OŚCI:
Czwartek „ALcii" (5it proc. zniżki).
Piątek „Hrabina Marioa‘V

„Teatr Bagatela". Gościnne występy war­
szawskiego teatru szkiców . artystycznych Lr z 
baletu „Ferramors**. Początek o godz. 8.15.

Program Kasyna i Koła liter. art. na bieżące 
tydzień:

Czwartek 19. bm. o godz. 19. Dr. Aug.ist 
Zierlioffcr wykład pt.: „Granice dzisiejsze Polski. 
Długość granic Polski, stosunek do powierzchni 
kraju, granice morskie i lądowe sztuczne i natu­
ralne, porównanie z [mierni państwami, znaczenie 
gospodarcze, kulturalne i strategiczne. Znaczenie 
wybrzeża polskiego.

Sobota 21. bm. Wielki doroczny Kostiumów»  
maskowy bal.

„Halka** opera Moniuszki ukaże się w piątek 
w Teatrze Wielkim w obsadzie pp. Lipowskiej,■,
Szotarskiej, Cyganika, Jeleńskiego, Prawdzie;: i 
Zopotiia. Obowiązuje 50 proo. znfżkoi

„Proces rozwodowy*1, doskonała komedj.. 
Garricksa zapełni repertuar Teatru Małego pr/e/ 
cały bieżący tydzień. Pełną humoru, świetnego! 
dowcipu, kirfiiedja ta od pierwszego przedstaw ie- 
nia cieszy się znacznym powodzeniem, zaś art\- 
ści pp. Trapszo, Jankowska, Głąbińska, Ładn- 
siówna, Hlerowski, Rygier, Zabieiski, Nawrocki, 
zbierają zastużone oklaski.

„Dlewczynka*1 zakointta oper oka Stoi z a uka­
że się dziś w Teatrze Nowości. Na przedstawię nie 
to przysługiwać będzie 50 prc. zniżka cen bi­
letów,

„Agri“ operetka Stephana ukaże się w przy­
szłym tygodniu pod kierunkiem reżyserskim p.
Kuligów skiego. Strona muzyczna spoczywa w rę­
ku kapelmistrza p. Wojnarowie?,*. Operetka i
otrzyma zupełnie nową oprawę dekoracyjną 
kostiumową utrzymaną w  stylu wschodnim. No­
wość ta dotąd niegratia na scenach polskich uhaże 
się po raz pierwszy we Lwowie w obsadzie zło­
żonej z pierwszorzędnych sił operetki.

„Jaś i Małgosia1* opera Engclberta Htnnpei- 
dincka ukaże się na scenie Teatru Wielkiego w 
połowie przyszłego tygodnia. Libretto opery osnu 
te na znanej bajce, wyzyskuje jej motywy w spo­
sób wysoce artystyczny i daje pole kompozyto­
rowi do roztoczenia całego blasku i przepychu 
bogatej instrumentach. Strona muzyczna s po czy w 
w ręku kapelmistrza Karola Lewickiego, reżysc 
ruje Tadeusz Łowczyński.

Posiedzenie Rady miej. odbędzie się wt c*w »r  
tek 19 lutego br. o godz. 18-tej.

(!! )  Ze spraw miejskich. Magistrat m. Lw ow a  
odbył swe tygodniowa posiedzenie w c wtorek dty. 
17 bm. pod prze wodłiictwern prez. miasta Józefą 
Nettiiłaui.a. Obecni byli na niem wiceprezydenci 
miasta: pro:*. dr. Marceli Chlamtacza. dr. Pi)w 
Sabie lohTr i dr. Lecmard Siahl.

Wiydano: 1) konsons na nadŁmLwę I. jńętro 
w realności pód 1. 5 przy ul. Torcsiewicza ora* 
2) koncesje na puszczenie w ruch 3 dorożek aiu- 
toinobiknyych. Ulcrrano grzywnami, od 1 da- 10 Mn 
«3 do::::ićó-w demów względnie właścicieli realno­
ści wt. •przckiTcfecnie przepisów sanitarno-połk.

(!! ) Sekcja plerws/a (opieki społecznej) obra­
dowała w tym sę/nym dniu wieczorem pod prze­
wodnictwem r. n;;*st. radcy Fliiiippa.

Celem odciężenia a iejskiego Zakładu tiituk- 
czalnycli przy ul. BPińskich i należytego pćnjte.&p 
czenia pnropelnkr.cgr. oddziały dla*! chłopców »-  
ufśwaicfto i wykonano przeniesienie 39 eboryGs 
:-ie:tk-T,:af:ivvh do szpitala SS.. Miłosierdzia pr'/'

1 Ut Teiu-yń.-.ki( i za' «v ałą p-:**1.50 dzictmlc od tót’;-. 
i ! v. V\ oęu-śaftfcuycH w tent sposób 2 Aą4avh /'? 

kładu ponucszińupK: iV.ie'ci zdrowo, fetóM de.lt e-'-* 
c?.sw mieściły" sk,1 z chorem!.

PGtoyftka eiyiistaf s  Rarsu
Powoduje ją  podatek gmiuny od lokalów. —  W ciągu 2 mie­

sięcy czynsz? wzresną o 10— 15 procent.



UlHrdtse Minio irswośó § u  Apollo
Podczas wyświetlania wspaniałego obrazu „F IO Ł K I C E S A R S K IE " wystąpi goś.innie 
zaangażowana słynna kabarecistka z Paryża M AR JA  TR U E M , ortusUa te. ttów  fran- 
cusk ch i odśpiewa znaną piosenką J „sa ‘ego Padilla „V IO l E T T E R A * (Sprzedawczyni 
f io lk o * ) i obdarzy publiczność p-awdziw. fiolkami paryskimi na pam ątkę swego występu

P o d  w p ły w e m  o b łą d u .
Ksiądz strzelił do ojca-słaruszaft i ^óiaiej popełnił samobójstwo.

W  elkie wrażenie wywołała w całych 
Włoszech tragedjj 55-Ietni go księdza Mi­
chała Ciała, prcbo zeza w Verrua pud Tu­
rynem. Ksiądz Gaia b\ł tam już od 15 lat 
proboszczem, ogó nie łubianym i szano^a 
nym za sw .j pogodny, dobry i zrćwno rażo­
ny charakter. Mieszkał on na plebanj' "azern 
% 79-letnim ojcem staruszkiem i 40-letnią 
siostrą Marją. W rodzinie tej panował spo­
kój i zgoda.

Od jałfegoś czasu preboszcz zmienił 
się nłs do poznan a, schudł bardzo, stał się 
ponury i ma omówny. Uważał się —  ja 
czasem mówił —  za niepotrzebnego na 
świede i zazdros ił tym, co zm arł. —  Pro­
boszcz zwierzał się nieraz swemu wikaremu, 
że życie Jest cła niego ciężarem i że wszy­
stko mu zbr. ydło.

Skarżył łę na rodzinę i całe swoje o- 
oczenic. Rozmowę kończył zwykle słowemi: 

—  Nie wytrzymam dłuźei, —  rzucę s ę 
chyba z dzwonnicy mego kościoła.

Wikary, calem sercem oddany probo­
szczowi, starał się go prze onać, te to chwi­
lowy tylko rozstrój nerwowy i że jemu, jako 
księdzu, nie wolno się tak wyrażać. Zwróci! 
się nuwet po radę do zwierzchników kościel­
nych w Turynie. —  Ci, znając prob szcza z 
najlepszej stroi.y, nie chcieli się mie. zać w 
jego sprawy i p oslli wikarego, aby czuwał 
nad nerwowo chorym.

Che roba księdza Gaia z dna na dzień 
robiła zastrasza,ące postępy.

W  przystępie sinego rozstroju nerwo­

wego proboszcz, powróciwszy pewnego dnia 
z kościoła, krzykrał :

—  OazLdziczyem  chorobę po matce, 
zabiję rodzinę i 3iebie.

Mimo wszystko t roboszcz ani na chwilę 
nie za/i edbywał swych powinności kościel­
ny h. Codzień reno odprawia! mszę św. a 
następnie odwiedzał swych parąfiin.

W dzień yp dsu proboszcz G da  był, 
jak zwy le, rano w kość ele, udzielił następ­
nie ciężko chore: kobiecie ostatnich sakra­
mentów i o 9 rano powrócił do domu. Nie 
odpowiedział na powitanie ojca i siostry —  
prz-szedł szybko przez pokój ja alny i zam­
knął się w swym gabmecle.

Wyszedł staroąd po krótkiej chwili —  
trzymając rewolwer w ręku.

Huknął 3trzał. Proboszcz zranił ojca w 
ramię. Staruszek, brobząc krwią, uciekł z 
poaoju, wołając pomocy. Nie zdążył jtd ak 
dobLdz do kuchni, gd ie była jego córka, 
gdy padł drugi strzał. To proboszcz odebrał 
sobie ży ie.

Na odgłos strzałów wpadła do pokoju 
siostra i przerażony wikary. Proboszcz już 
nie żył. Leżał na tern samem miejicu, z 
którego strzelał do ojca M a eń i strumyk 
krwi sączył się z prewej skroni, przebi.e; 
kulą.

Wypadek ten poruszył cale miasteczko 
Verrca, odbijając się gł śnem echem w Tu­
rynie. Ojciec proboszczd żvje i n e grozi mu 
żadne niebezpieczeństwo, gdyż rana okazała 
się powierzchowną.

sztaby żelaznej dostali się do sklepu bławia+nego 
Matyldy Feldmanm w  pasażu A&drrotićfib i skradli 
z szuflady 20 downów, 65 zł., oraiz znaczną ilość 
towaru —  ogólnej wartości 15.000 zł. Jalko podej­
rzany o popełnienie tego włamania aresztowany' 
został Jan S., dozorca kamienicy'.

Id) Śmierć p.zy pracy. Leib Juda, lat 56 przy­
szedł wczoraj przedpof. dlo pracowni ś!usarskie| 
syna swego Stanisława Ungera, mieszczące] się 
przy' ml. Boma 29, by mu pomóc w  pracy. Przyi 
ustawianiu n łwenabytej tokarni zmęczy t się tak 
bardzo, że dostał ataku sercowego i po kilku mi­
nutach wyzionął duchu.

(d )jrt lły  są .ład. Wczoraj aresztowano Zacha­
riasza Paltnazyma. stolarza, zain. przy u l Wojcie­
cha 3, ra to, żc mszcząc się na swoim sąsiadzie 
Janie Taberze z któtyni od dłuższego czasu był w 
niezgodzie, wyfarrtaf dwa okna, wyrządzając mu 
tern szkodę na 300 zł.

Udzielono Dyrekcji «Ł  Zakładu opieki nad 
dziećmi przy tli. Radeckiej Absolutorium z 4 zali­
czek w  kwocie 10 tysięcy zł., pobranych na za_ 
ktipuo Jcoców i prześcieradeł dla wychowanków  
miejskiego Zakładu sierót i niemowląt.

Z fiT.dacjł św. Łazarza udzielano relutuin: Ka- 
tolowl Uartlerawi ł Teofilowi Bilińskiemu oraz. 
przyjęto na probendę do Zakładu św. Łazarza 
Proc. Nastei-rfie uchwalono podwyższyć od 1 sty -| 
oz ul a br. ryczałt na piace służbie w  miel. Zakła-j 
dzie upiaki nnd dziećmi przy u l Radeckiej z 735 
zł. na i0215 d . miesięcznie oraa w Zakładach dla 
nioidou/.amych: ł )  przy ul. Bilińskich z 280 na 390 
zł- b) przy ul. Zborowskich z 402 na 56u zł. i c) j 
w  fundacyjnym Zakłaidzie im. Bilińskich z 158 na 
220 zł. W  końcu p. r. m. Bogdanowicz omawiaj
obszernie stprwę i sposoby zwalczania żebractwa 
w  miaście Lwowie. W  przedmiocie tym będzie 
wdrożona energiczna akcja ze strony miasta ce'em 
pozbycia się tej plagi ulicznej i wstrzymania na­
pływu obcych żebraków do miasta.

U l) Sekcja czwarta odbyła posiedtzenle dnia 
17 Om. wieczorem pod przeu odnictwern r. tn. rad­
cy Włodzlnslrskfego. Przyjęta da zatwierdzającej 
w la.taniości sprawozdania z administracji i/ażu­
rów : halickiego i krakowskiego i udzielono abso­
lutoriom.

Przychylnie załatw łono następujące. prośby: f) 
Bercżańskiegc* Jana o koncesję liń prowadzenie » 
fi aktyjond a wyszynkiem płwu niskostojmiowegoj

w lokaja pod 1. 25 przy ul. Kloparowskiej; 2) Ru- 
akiogo Karola o zezwolenie na ponowne wykony­
wanie tralktyjenuctwa w  lokalu rod 1. 75 przy ul. 
Wuika panieńska orats w  przyległym ogr idzie, 
tudzież o  rozszerzenie koncesji do podawania pi­
wa niskostopnov ego; 3) Schustera Alojzego o 
drugą dorożkę automobilową i 4) Kanarienvog!a 
Abrahama o zezwolenie na przeuiesieuie zarabkc- 
woścl gospadnio -  restauracyjnej z ul. Mochna­
ckiego pod 1. 9 ilu lokalu pod 1. 54 przy ul. Zielonej.

(rs) Jeszcze o łachmanach obłożonych cłem. 
W  Artykule oneyd. poruszyliśmy sprawę nakłada­
nia opłat celnych na starą odzież, przysyłaną u- 
bogint w  Polsce przez ich krewnych w  Ameryce. 
W  sprawie tej zgłosił się jeszcze Jeden poszkodlo- 
wany Herman Frel (ul. Żółkowska 41), który Ska­
rży się, że otrzymał od brata z Johannisburgu 
(Afryka) czapkę i pończochy i musiał za to zai- 
.placlć cło w kwocie 4 zł., gdy wartość przysyłki 
wynosi 2 złote. Może ten przykład udowodni, że 
praktyki opisane są krzywdzące.

Oddział MałopoLkł Zwlpzku Banków' dokonał 
w ostatnich dniach —  jak się d’ow 'lądujemy —• 
wyboru swego Zarządu, który ukonstytuował się 
w następującym składzie: senator Dr. Marcin 
■S żarski G»rezesl, Dr. Marian Bo&iowicz, Dr. Sta­
nisław' (jarski (wiceprezesi), Antoni Rozwadowski 
(skarbnik) i Tadeusz Abłamowlcz. 655.

(d) Włamanie do sklepu. Ubiegłej nocy nie­
znani sprawcy po oderwaniu _ •''kłódki i odgięciu

!r0 ! ll iM K fW .
Reduta Artystyczna. Staraniem grona arty­

stów opery, dramatu t operetki teatrów miejskich 
odbędzie się w sobotę, dnia 21. bin. w salach ho­
telu Krakowskiego, bogato i efektowne udekoro­
wanych przez p Ignacego Siahla. Konkret orga­
nizacyjny reduty obmyśla wiele niespodzianek 
dla pań, mięazj inneml podarunki w  postaci ba­
loników. Odbędzie s’ę rewja masek, w połączeniu 
z konkursem za najpiękniejszą maskę. Podczas 
zabawy bezustannie będą wykonywane zd:ęc:a 
fotograficzne grupami i pojedyńczych osób, przez 
znany zakiad fotograficzny ćcFloręA Nad llcznymf 
tańcami czuwać będą pierwszorzędni wodzireje, 
dwie orkies&y będą bez odpoczynku przygrywać 
do tańców. Zapowiedź reduty artystyczne! wzbu­
dziła łatwo zrozumiale zanteresowanfe —  wobec 
czego pozostała do odebrania bardzo nieliczna 
liczba zaproszeń, które otrzymywać można \4 
komitecie Reduty (Teatr Wielki. I. piętro).

Kronilla soortowa,
Walne Zebrcn’© członków Sekcji lekkoatle­

tycznej LKS. Lechia odbędzie się dnia 21. lutego 
(sobota) 1925 o -odz. 7 wieczorem w Sekretaria­
cie Klubu, przy ul. Ruitowskiego 23. III. p.

Walne Zebranie członków Sekcji Piłki Nożnej 
LKS. „Lech a“ odbędzie się dnia 19. lutego br. 
(czwartek) w  sekretariacie klubu przy u f Ru- 
towskiego 23, HI p.

& sali tesfce?fa©'§j.
Niedzielny koncert Krakowskiego „Echa" na­

leżał niewątpliwie do najciekawszych audycji, ja­
kie słyszeliśmy w bieżącym sezonie i że można 
mu przyznać miano „mistrzowskiego" —  to rzecz 
pewna* NagiodzoJiy na Jijeżdzie śpiewaczym w 
Warszawie i Poznaniu pierwszą nagrodą, zaś na 
Zjeźdżie w Amsterdam/e nagr.-fdą 4-tą d'j za­
szczytnych tych wyróżnień posiada cliór imjpcł- 
niejsze prawa. „Echo" w taj formie, w Jakiej 
obecnie się zn.-jduje, jest —- bez konkurencji na 
naszym terenie.

Że tak jest nie dziwkę się temu zupciuio. Kra­
kowskie „Echo" jest klasycznetn przykiadoin. co 
może zdziałać na terenie chóru dyrygent tej mia­
ry, co Btilcsław Wailok-Wylewski, łączący w 
sobie i specibic uzdoluiouie do dyrygowania ze­
społem chóralnym i olbrzymią wiedzę (miarą 
wykon utworu Pękieła wnikający w  śdśle histo­
ryczne szczegóły) 1 czucie takie, jaJdc mieć może



ffass mnajwfęHs y KoniK świate ^fSfsr#nJ&a|B99SB 
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POO UROKIEM HASZYSZU.
(? ) Ted en z dziennikarzy angielskich odwie­

dził nitdawno temu Kairo i opisuie swoją wycie-' 
czkę do „Big sportu", gdzie odtwwfŚg się szalone! 
upiorne orgie, a gdzie pod wpływem haszyszu 
marnieją egzystencje lutecie. U wejścia dr* tego 
lokaihi stoi gruiba murzynka I odbiera od go&J 
karto w stepu, |

W  pierwszej sali znajdują się szerokie otonia-! 
ny. L eią  na nich biedne jakieś postacie w  półśnie 
-loęejA o3aje5it<j ojoąo uuoz&AzŚEłj 0.110juio.cłso 
cielą dóbr który posiada swOj własny statek do 
obiażdZek po Nilu i dyspjnuje znacznymi docho- 
dairttiaileży dyrektor haniku i włalściciel innej nory 
haszyszowej, nie chcący zreszrą aby we własnym 
lokalu widziano go w tym stanie.

Dziennikarzowi towarzyszyła ciekawa kawal­
kada: Pogromca i Jego asystent, dźwigający kosz 
pełen węsżów. Inny znów. który prowadził dwa 
osty, Fakir jakiś a wreszcie człowiek pokazujący 
sztuczki rczmaite z wytresowanerni małpami i pa­
wiami.

Cała ta gromadka razem ze zwierzętami we­
szła do „Big sportu" pi zez sień, stąd na schody, 
które prowadziły na dach. Z dachu zeszli na are­
nę. N:a dachu tym wybudowano terasę i z tej to 
terasy widzieć było można arenę w  dole. Właśnie 
kiedy dziennikarz zajął miejsce na terasie próbo 
weno tam l-starwiać reflektor.

Arenę oświetlono jaskrawię. Odzywa się 
gong i na arenę wkracza orszak. Najpierw sześciu;

-  UPIORNE B ASC K AN a LJE.
mężczyzn. Trze} grają na flecie »  trzej uderzają 
w „tamtarn". Za  tą szóstką weszło sześć kobiet, 
reprezentujących wszystkie rasy.

Zaczyn1, się taniec: tango, shimmy, banah I 
inne; tempo staje się aoratz gwałtowniejsze, odzież 
opada z ciał tancerek i nagle w  dzikim kankanie 
wiruje sześć nagich ciał kobiecych naświetlonych 
jaskrawo.

Tam tam uderzają gwałtownie. Jest to tusz. 
Światło reflekto-u gaśnie. Arenę oświetla się hen 
gaCskiemi ogniami. Murzynka wyskakuje n% arenę 
i zaczyna pieszczoty z osłziml. Od chwili do 
chwili ciemności na arenie przeszyje hlask refle- 
ktoru i jawią się sceny tal;by z sabatu cza­
rownic. Nagie kobiety taliczą piekielny taniec, 
przerywany uściskami, któremi os w y m ian  darzą 
osłów, małpy, pawie i węże. Sp‘ot skłębionych 
ciał ludzkich i zwierzęcych w pozach tak wymyśl­
nych, że wydaje się jakby to wszystko wysnjiśleli 
szatani.

Raz wraz reflektor naświetli te grupy a mu­
zyka towarzyszy tym orgiom ciał w saalonem 
łuż termie. Bengalskie ognie rozbłyskują w róż­
nych punktach i opadają nai arenę, gdzie ktęb*‘ą się 
w tańcu zwierzęta i ludzie. Taniec i mimiczne w y  
nnrzenia miłosne naiprzetniasi. Pieszczoty w  ugru­
powaniach takich, że patrząc doznaje się zawrotu 
głowy.

Jak szalony uciekł dziennikarz anBielski z 
„Big sportu".

pff-** pus
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Mordercy Loeb i Leopold znaleźli naśladowców. — S uden i ^niw^rsy- 
tetu tm ią swoich kol? 5w oastyliamł strychniny dla pftsperyinen*ti-

(?) Mordercy chicagowscy Loeb i Le - 
pold znaleźli naśladowców. Rzeczywistość 
potwierdza prawdziwość przysłowia, że 
zbrodnia jest za a ż l> v .ą . Na uniwersytec.e 

•w Kol mbii w  stanie O k o  w  Ameryce 
zachorowało zeszłego tyjrodnia dwuna ?tu 
akademików wśród ob awów  zasruca stryi h 
niiią. Dwu z nich zmarło, dziesięciu wa'czy 
ze śmiercią

Władze podjęły energiczne śledztwo i 
wykryto w laboratorjum uniwersvieckiem 
pióżr.y słoik, który przedtem zowierał 000 
gramów strychniny w  formie pastylek. Po ­
nieważ wstęp do laboratoi i im uniwerst tec 
kiego mają tylko studenci chemicy, wśród  
nich zaczęto szukać winowajcy. Moi-- to 
zresztą była cała gruoa studeutów, k órzy

na wzór Loeba i Le>r>'Ha popełnić chcieli 
.intel ktua)nc“ morderstwo Na r z>e nie u- 
d»ło  się wyświetl ć tego raga owe go mor­
derstwa i c ągle jeszcze obreca si*- policja 
w la irync:e domvs ów i pod jr eń. Tvle 
tylko zd ła  o stwie dzić że na słoiku 
z strychniną naklejono et k st fa  szvwą, 
jakby zaw rie w  nim pastylki były zwykłym 
medvkar lentem. (F  a ony z ru izną zaw - 
ra ją os bną oznakę w  ksita ł. le trupiej 
głowy).

Tajemnicze morderstwo w  Kolumbii 
poruszyło żywo opinję pu liczną nntyl o 
w sto ;ie Oki >, lecz w  cato| także Ameiyce. 
Prasa uder.yła słusznie na ai. rm, wskazu­
jąc na zwyrodn.eijie wśród mł jdzieży uni- 
wersytcc-Je).

dyrycent-kom pozy tor. Oceniając te olbrzymie 
wartości, które wnosi w  pracę swoją W allek-W a- 
icwsld muszę » Jemu samemu i całemu zespołowi, 
na którego czele stoi, .złożyć wyrazy najwyższe­
go uznania za to, co w niedzielnym koncercie sły­
szeliśmy .

To wszystko, co ma być rasaJińezym w yra­
zem wartość chóru, „Echo" posiada. Zatem do­
bór głosów tak bardzo staranny, ie  nawet glosy 
tenorowe, które jednak stoją niżej *ip. basowych 
(te są istotnie przepięknej) są z całym zespołem 
tak bardzo misternie stonowane, ie  restrykcja

uprzednia omal niknie zupełnie, a w żadnym w y­
padku nie waży na szali wrażeń. Wniknął dzięki 
Swemu dyrygentowi zespól len w najzawilsze ar- 
kana sztuki odtwórczej, a posłuszny nieznacznemu 
nawet ruchowi rąk dyrygenta wyduhyć potrafi 
z odtwarzanych utworów najsubtelniejszą gaine 
nastrojów wyrażanych mistrzowskimi wprost 
panami i umicjetneni rozł-«żcn;e:;i światłocieni 
dynamicznych O precyzji wykonu, czystości śpię 
ivn, zawsze pewnej intonacji, utrzymywaniu się w 
tonacjach nierzadko, odległych a przeto bardzo 

tmdnyeh —  nie wspominam nawet Te rzeczy

\vchodzą raczej w  zakres techniki śptewti chóral­
nego i są u Echistów bez zarzutu Nie mogę nato­
miast pominąć m&czemem zdotoośei btterpre-ta- 
cyjnych chóru, które są rzecz jasna, zasługą dy­
rygenta w pierwszej finji, ni*amniejszą jednak i ca­
łego zespołu, który w tym wypadku wykazuje 
tuetyłko ogromną karność, alt lak waiżywsz® 
wczucie się w utwór wykonywany.

Zatem same superlatywy— Tak! Bo istotnie 
o produkcjach tego zespołu inaczej ni pisać, ni 
mówić nie możnat 1 leszcze jedno! Chór jest nie­
bywałe wytrzymały, coby było uowodwi wmfe- 
jętnnści szanowania głosów). Miarą mógł fr być 
„Krakowiak" odśpiewany na zakończenie Koncer­
tu poruszający słę w  zawrotnie podnoszących 
się tonacjach, odśpiewany jednak tak czysto, ja­
koby ten cliór nie śpiewał już nprzedrdo przez —i 
dwie godziny. I tego można Echisturo również 
pogratulować.

Program wykonany przez ten &ympa<>em> 
zespół 'bejm ował utwory zakrojone na wielkie 
przeważnie rozmiary i garść forsownych, ala 
wiprrnt mistrzowskich w  swoim układzie, pieśni 
ludowych. Z większych utworów wykonano Bar­
tłomieja Pękiela „Patretn na rotuły wlkaryjskte 
katedralne", Maszyńsklego „Na jeziorze Geneza- 
reth" (tu część pierwsza utworu pod względen 
interpretacji była fascynująco piiękna\ Żeteń 
s kiego „Pieśń żeglarzy", $ Wierzyńskiego „Ech( 
w górach" (strona dynamiczna prowadzona z a* 
dziwialąco pięknie), Niewiadomskiego „Ave Co  
zar", A. Sołtysa „Nasza Pani", B. WoJfsthaJa 
„Anion Pański", wreszcie dyrygenta W alieka-W a- 
lewsktogo prześliczną „Bajkę o Kasi i królewi­
czu" i potężną „Ciewontową baśń". Z  drobniej­
szych utworów Galla „Rozpacz" (interpretacja 1), 
„Gosposię", nadto „Hej! Nie masz jak Żołnierski 
stan". 0  *ej piosence w wykonie „Echa" możnaby 
napisać naprawdę specjalny artykuł. Ponadto 
śpiewali Echiści szereg utworów ludowych w  
układach Nowowiejskiego, Raczyńskiego, Lach­
mana (Pieśni góralskie wprost przepiękne w  
układzie) i znakomite, nieporównane „Krakowia­
ki" w  układzie zasłużonego dyrygenta „Echa"

W  programie tym znalazł się szereg utwo­
rów wykonanych u nas po raz pierwszy, zatem 
po za utworem Pęktola utwory W alicka-W alew ­
skiego zalecające się nietyiko znakomitą znajo­
mością techniki chóralnej, ale i bujnością inwen­
cji, dalej litwory A. Sołtysa i B. Wolfsthała. Co 
do utworu pierwszego z komp zzy torów „Nasza 
Pani“ jako kompozycja utrzymana w stylu po­
ważnym grzeszy rozwlekłością ! brakiem ofga- 
mczirego związania, mimo iż wykazuje pozatem 
p'ęfcoo inwencji. Utwór 3r. Wolfsthała ze wzglę­
du na tekst (mirem zdaniem) nie nadający się zu­
pełnie do traktowania choraln&g'*, wykazuj® 
przepiękny wprost wstęp (dzwony) wrażenie jed­
nak nikmic w miarę rozwoju lirji msiodj; utworu. 
Nie dość w niej siły wyrazu. Tekst Tetmajera da 
się muzycznie rrzwiązać chyba tyiko tak, jak go 
rozwiązał —  Karłowicz.

Prof. Lesław p*worskł.

nownlci paŁJ
Z Okręgowej Dyrekcji poczt i teł. o trzy ­

maliśmy następujące pismo:
W  Nr. 7U69 z dnia 18. stycznia 1925 „W ie  

ku N ow ego" pojawił się artykuł w  którym 
lirtna elektromechaniczna „L itw in  i Żarski*' 
w e  Lw ow ie  żali się, iż pomimo zapłacenia 
naieiytości nie zostaje dopuszczona do tele­
fonicznych rozm ów międzvmiastowych. Do­
chodzenia w j  kazały, że nazwana (inna nie 
złożyła dotąd w cale w urzędzie pocztowo-
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jak  zagraniczni kupcy ograbiają polskiego 
przemysłowcu. Jednom z bardzo ważnych narzą­
dzi, które znajduje się prawie w  kardem przed­
siębiorstwie i u każdego rękodzielnika —  jest pil­
nik. Małopolska (dawna Gaiicja), jak dawirej, tik  
też i obecnie pokrywa swoje zaipot1 zebowaaie 
w fabrykach zagranicznych, nie .zważając na bo, 
że za drogie pieniądze nabywa towar lichy. Że 
pilnikt zagraniczne są drogie, jest rzeczą dowie­
dzioną, gdyż oplata d a  bez odprawy celnej I ma­
nipulacji spedytorskich wynosi: przy pilnikach
dużych, od l kg. zl. I, średnich od 1 kg. zł, 1.20, 
małych od I kg. zl. 1.50. Że —  po drugie —  pilni­
ki zagraniczne (z wyjątkiem szwedzkich) są dro­
gie, to z tego powodu, iż są niemożliwe do po wtór 
iiego nacinania, co stale się prakiukuje przy pil­
nikach dużych i średnich, a to z następującego 
eowodu:

W  krajach, które brafy udzSal w wielkiej woj­
nie światowej, pozostały olbrzymie zapasy, bo w  
s.ikach tysięcy wagonów granatów, szrapnełi i 
min, do których to wyrobów używano stali, za­

wierającej bardzo dużo fosioru a natomiast mało 
węglika- Zagranica stara się zapasy te zużytko­
wać i fabryki rozmaite a między teint fabryki pil­
ników wyrabiają z tychże pilniki Stał z  grana­
tów na wyrób pilników absolutnie się nie nadaje, 
jakkolwiek sztuka hartowania dopro>\, adził a do 
tego, że f zwykle żdazio modna utwardtrać, to 
też i pilnik, wykona,)y z granatów lub stali na 
granaty, da się zahartować w  specjalnym piecu 
I przy utyciu specjalnych chemikaijl Pilnik taki 
jednak powtórnie naciąć i zahartować się nie aa, 
ponteważ w  Holsce niema do tego celu odpowied­
nich pieców, a po wtóre alatago. że nie zna się 
sztirlci hartowania, któią zagraniczni fabrykanci 
trzymają w  wielkiej tajemnicy.

P rzy  próbach powtórnego hartowania pilniki 
pękają jut w hurtowantu, słabo zahartowane pę­
kają przy pracy pod ręką, a niezahartuwonc są 
miękkie, zatem nie do użycłŁ. Aby unJcnąć oszu­
kańczej manipulacji firm zagranicznych, należy 
żądać pilników wyrobu krajowego, wykonanych 
ze specjalnej stali Górnośląskiej.

Koniec świata odłożony!
Z po<voda kryzysu mieszkaniowego ca innych planetach.

W  A m eryce istnieje oddaw na sekta 
t. ew . „adw en tystów  siódm ego dnia* (Se- 
venthday Adventistes). Co pewien czas sekta 
ogłasza, że tego  a tego  dnia na tąpi koniec 
świata. O stam i „w ii lk i"  koniec świata miał 
nastąpić przed laty 30.

Ob< cnie „ka tastro fa " zapowiedziana 
byłe na noc z 6 na 7 lutego. Ma k łka dni 
przedtem  „p ro rok " sekty, ■ obert Reidt, ży­
w ił sw oją  żoną i dzieci wyłącznie marchwią 
i czystą wodą, a to dlatego, aby w  stanic 
„czys tym " m ogli prze ść na tamten świat. 
Pod ob n o  sam raczył się whisky i ginem. 
W  krytyczny w ieczór wysłuchał radjo-kon- 
certu, w yjrza ł przez okno, czy na niebie 
niema specjalnych znaków, a nic nie zauwa­
ży wszy, położył się spać.

W ielu  członków  sekty, w ięcej nerw o­

w ych  od  proroka, nie chciało patrzeć, jak 
św iat się bądzie zapadał i popełniło samo­
bójstw a ' Clevełand siecem młodych 
dz awezyn, spędziwszy dzień w  zamkniętym 
mieszkaniu, odebrało sobie życie, gd y  rów ­
nocześnie kilku młodych lud;i chyłkiem w y ­
kradało się z domu tylne m' schodami.

K  edy nastąpił dzień 8 lutego, a św iat 
po  stiren ia  stał na swojem  miejscu, oficjalny 
komunikat adw entystów  ogłosił, że koniec 
św iata został odłożony na parę tygodni, 
gd yż Pan 3 ó g  musi p rzygotow ać na innych 
planetach miejsce dla dusz, które mają o- 
p u ścć  ziemię. W idoczn ie panuj 6 tam także 
kryzys m ieszkaniowy, skoro p o rzeb a  do-

E*ero rek w izycjij aby pomieścić now ych  la- 
a torów  z ziemi.

—  I

telegraficznym  L w ów  I. odnośnego oświad- 
.;zema, pomimo upomnień tegoż urzędu i z te 
go powodu w  myśl istniejących postanowień 
nie mogła być dopuszczoną do rozm ów mię­
dzym iastowych. Zawiniła tu zatem sama fir­
ma i niesłusznie zainicjowała odnośny arty­
kuł w  „W ieku  Now ym ". P rzy  tej sposobności 
podaje się dla informacji abonentów telefoni­
cznych, że na poczet przeprowadzonych te­
lefonicznych rozm ów międzymiastowych i na, 
dawania telegramów ze stacji abonamento­
wych, tde pobiera się żadnych kaucji ani za­
liczek. Z tego powodu każdy abonent, żąda­
jący tych usług, obowiązany jest złożyć w  
odnośnym urzędzie pocztowym  oświadcze­
nie, że po<J własną odpowiedzialnością przy- 
padające należy tości będzie punktualnie u- 
iszczać.

Kto bowiem ociąga się z wyrównaniem 
rachunku miesięcznego, temu obowiązany 
jest urząd telefoniczny odmówić przyjm ywa 
ma i oddawania telegramów przez telefon i 
wykonywania połączeń międzymiastowych 
bez osobnego upomnienia.

Zalegle kw oty będą bezwzględnie ścią­
gane w  drodze egzekucyinei.

Za Prezesa:
Podp ił nieczytelny.

i!ih
Saubor, 15. lutego,

(Zabawa włościańska. —■ „Sniej," Przj'byszew- 
sklego na scenie aciatorsklsj. —  Zabawa ludowa).

Miejscowy komitet PSI.. (Piast) urządził w 
niedzielę dnia 8. bm. w sali Sokoła wielką zabawę 
włościańską w  strojach narodowych (ludowych). 
Zabawa rdaia się znakomicie. Panom i paniom, 
którzy z lóż przypatrywali s?ę zabawie, sala pei- 
ua kręcących się parobków J dziewoj w  malowni­
czych strojach ludowych, dostarczała bardzo mi­
łego widoku I ułatwiła kilkugodzinne „bałamuce­
n i  się natodowo". Ale czy nie leipiejby było prze­
sad już raz „bałamucić się narodowo", a jąć się 
realnej pracy nad ludem? Wszak od „Wesela" 
Wyspiańskiego już tyle lat tfplynęto, tyle razy

Czytad&ny je, a Jednak ciągle jeszcze tubtrnij 
„bałamucić się narodowo'V

W  saborfę dnia 14. om. staraniem miejsc, ko­
mitetu dla opiekł nad sierotami żydawsfclemT, 
odegra! lyd. zespół dramatyczny w sak Sokoła 
„Śnieg" Przybyszewskiego. W brew  przepowied­
niom złośliwych, którzy twierdzili, że w tym ro­
ku biezśnieżnym także I na scenie „śn?eg“ się uia 
uaa, przedstawienia wypadło nadspodziewanie Jo- ^  
br^e. Wszyscy amatorowi© wywiązali się ze swo­
ich ról —  jak na amatorów —  stanowczo lepiej, 
niż dobrze i niż można było spodziewać się. —  
Szczególnie podnieść nałoży wkdką staranność o 
dykcję, która tei wypadła bez zarzutu,, oo u ama­
torów zdarza się bardzo rzadko. Lw ią część za­
sługi przypisać należy reżyserjwi, Dr. Nussen- 
błarttowl. a p. Darm owi należy słę specjalno po­
dziękowanie za piękne dekoracją z któiemi na 
scenach pro w icej nnatnych, a awbuzoza amator­
skich' rzadko spotkać się można.

D ® > 13. lutego odbyła s?ę w  sali Sok j Ia ja - 
bawa ludowa, ale Jui nie t zaproszoniami —  jak 
wiośctańssa —  lecz bo* zagracana. Wstęp >wolny 
dis każdego, kto z .płacił, bez względu na to, czy 
był w  butach, czy besa —  tak *w . szwenderbał.

E. W .

ZAPISKI.
19 Ilustracji zdobi ostatni Mr. 8 „Panteonu 

Polskiego", tego jedynego w Potecc dwutygodni- 
ka, poświęcosj-go czci i pamięci polazły d i o W ol­
ność Polski, a w  treści wiele csuaych zapisków i 
wspomnień, jak p. Sznauxleij, KocfcaaiowsMegoj, 
dużo życiorysów poległych (T. Debrcwskieg> 
Kftdyeto, Stetabousa, KrzyczLowskfego i w idu  J  
innych. Całość, to dokumenty bohaterstwa i oiia 
ry żołnierza polskiego. Pis.no yeduo poparcia. —  .
Preumme.aia kwartom* 3.53 zŁ Adres: Lwów, 
ul. Zielona T.

i mm.
NiedosŁłe morderstwo na tle miło snem.

„M iłość mocna jest jak śm ierć" —  tw ier­
dził uporczyw ie młodzian ze wsi Mszana,, 
gm. Bukowa, pow. chełmskiego, Jóaef Ło - 
pong i „b iedaczysko" dal się jej pochłonąć 
całkowicie. Przeumiotem tych jego strzeli­
stych afektów było urodziwe dziew czę na­
zwiskiem W asyńczukówna Antoiuna. Sielan­
ka miłosna trwała iedaak niedługo. W yk w i-  
tły  pierwsze nieporozumienia, dąsy, gn iew y i 
zniecierpliwienie. W  ślad za tym zjawiła się. 
szybko złość, zazdrość i pragnienie zemsty..., 
mocnej, jak poprzednia miłość, zemsty, któ­
rą według Łoponga zaspokoić mogła tylko t 
śmierć. Zaczęła się w ięc zdradliwa z nią igra­
szka. Łopong szukał sposobności l znalazł ją,
W  dniu 11, bm. w ieczorem  o godz. 7-inej, 
gdy Wasyńczukówna bawiła u znajomego T o  
sza Bernackiego w  spomtrianej wsi M s z a n ie .^  
Łopong podkradi się cicho pod okno, u p a -^v  
trzył chwilę i strzelił... A b  chybił. Spłoszona 
panna ukryła się w  pewniejszym kącie, a nie 
mniej spłoszony „m ściciel" umknął, kry.iąc 
się w  bezpiecznicjszem schronisku. W szyst­
kie skrajne „m oce" znikły jak bańka mydla­
na za podmuchem wiatru, z mocnej jak 
śmierć miłości, a potem zemsty, pozostał tyl- . 
ko... strach przed policją. Plan wielkiej tra­
gedii zmienił się nieco w  finale. Łopong 
wiem został aresztowany i oddany do Jyspo-
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' Oeka^y Sarp basidsrtF. ‘
Historja Chapmana. — Brawurowe nnpaJy bandycKie. — WaiEa z po­
licją. —  Na wolaośd i w więzieniu. —  Problem bandyty Chapmana.

(? )  Amerykański* gazety rozpisują się 
szeroko o Chapmanie, przynoszą jego Dodo- 
biznę i brakuje tylko, aby tego bandytę 
»  wielkim stylu ogłosić bohaterem.

W  każdym razie jast to nrcyciekawy 
typ przestępcy.

W  rosu 1912 pierwszy raz zajęła się 
nim policja, przyłapany na kradzieży z wła­
maniem, zasęazony został i a ',0 lat domu 
poprawczego w Sing-Slng, Ponieważ sprawo­
wał się trm  dobrze, ułaskawiono go w/ 1919 
roku. W  październiku 1921 r. napadł w ś-ód- 
mieściu w  Nowym  J ck u  na wóz pocztowy 
i zab:-awszy z wozu 11/* miljona do1 a ów, 
czmychnął. pięć tygodni póż 'e j powtó 
rzył ten brawurowy napad w N iagbra Fali 
i znowu uciekł z łupem, który wynosił 
70.0.3 dolarów. W  jakiś czas później wystą­
pił w  Chic&go, splądrował dwa sklepy jubi 
le .s fre  i uciekł do Now ego Jorku, gdzie wy­
najął eleganckie mieszkanie i ubrany, jak 
dandys, zaczął w towarzystwie dam z pół­
światka uczęszczać do pierwszorzędnych lo- 
ka'i rozrywkowych.

Pew nego wieczora policja nowojorska 
urządziła mu niespodziankę i odwiedziła go 
w jego wlasnem mieszkaniu. Uwięziony, 
uciekł z aresztów. A le  przyłapano go i osa­
dzono w Atlanta, w stanie Georgia.

W  marcu 1923 r. przepiłował kraty 
w ćcli więziennej, związał z prześcieradła 
sznur i spuścił się z wy:c.\ości 10 metrów 
na dół. Udało mu się uciec. Dolicja całych 
Stanów Zjednoczonych urządziła na niego 
nagonkę. Była to wielka obława przy pomo­
cy najwytrawniejszych detektywów, najodwa-

zycji sędziego śledczego w  Chełmie, a objekt 
zemsty cały i nietknięty pozostał na w ido­
wni. Przeprowadzona w  mieszkaniu niedo­
szłego mordercy rew izja broni żadnej nie u- 
jawniła, niewiadomo w ięc jakim „kalibrem" 
byłą swą „lubą" chciał poczęstować, policja 
jednak prowadzi daisze w  tym kierunku do­
chodzenia. {G łos lubelski.)

£Oft@ifmf@gras¥W.
„GWIAZDA SZCZUCIA".

Pisr.io poświecone wyłącznie sprawom kojarzenia 
małżeństw +)

11

Baczność stare panny, wdowy, rozwódki, 
pociotki, kawalerzy i wdowcy! Tylko za t zł. 
.skończyć'";‘się może wasza samotność i danem 
wam będzie stworzyć sobie rai małżeński na 
ziemi!

Ha pierwszy apel Kasetki małżeńskiej stanę­
ło 297 kandydatów. 7, teg-o 147 płci brzydkiej, 
zaś 150 odwrotnej. Widoczne tu zatem także 
skutki długoletniej wojny jakoteż przewagi ży- 
wioiu/żeńskieeo w ogóle.

Przyglądnijmy się naprzód panom. Co za 
wspaniały wybór! Tak ludztl jakoteż mieisco- 
u/ośęt. Reprezentowane sa wszystkie zawody i 
wyznania. U bardzo wielu kandydatów jest do- 
p:sek: „religia obojętna". Rozumie się tylko re- 
bgja —  nigdy posag!

iniejszych polirmenów i bajecznie wytreso­
wanych psów policyjnych.

A Chspmsn tymczasem rozmaicie u- 
ch.nrskteryzowany, zmieniając co jakiś czas 
nazw sko, dawał gościnne wyrtępy w Bosto­
nie. Detroit, a nawet w Nowym Jorku zje- 
wiał się od czksu do czasu, aby przypomnieć 
się swoim p-zyjaciółkom. Z końcem stycznia 
b. r. przyłapano go w Muncie i .nakryto* 
Browning ego odmówił posłuszeństwa wostat- 
niaj chwili i tylko temu przypadkowi za­
wdzięcza policja, że udało się go dost ć 
w rjce. Odesłano Chapmana do Indianopo- 
lis’u i źamknięto w celi, dniem i nocą pilnie 
strzeżonej. C ’ y uda się mu zbiedz z tego wię­
zienia? —  oto pytanie, jakie stawia publi­
czność amerykańska żądna senzacjl.

Chapman uważany jest teraz w  Am e­
ryce za typ, którym interesuje się opiuja 
publiczna. Od chw li jego uwięzienia, dzień 
w  dzień przynoszą gazety amerykańskie co­
raz to inne s. czegóty z jego „karjcry kry­
minalistycznej". Rozmaite „kawały", jal ie 
urządzał Chapman policjrjf brawurowe u- 
cieczki, jakie tyiko widzieć można w  kry­
minalnych dramatach filmowych.

Jedna z tych g=zet pisze w  końcu ta­
kiego artykułu, w  kórym  przytoczono 
mnóstwo brawurowych czynów Chapmana ..

Nie chcemy przypuścić, aby nie udało 
się tego surowego materiału, tek bogatego  
w  odwagę, energję i rozum, użyć dla lep­
szych celów.

Problem bandyty Chapmana to pro­
blem, jak wielkie siły ludzkie skierowywać 
ku dobremu".

Nr. 4 np. to „student praw, poeta, lat 25, po­
szukuje panny z posagiem. Może się przenieść". 
Nie pisze wprawdzie ten praktyczny i łaknący 
posagu poeta, gdzie słę ma zairriair przenieść. 
Prawdopodobnie do innego zawodu, bardzie} In­
tratnego, aniżeli poezja.

Nr. 6 —  „32-letni, przemysłowiec, wdowiec 
poślubi najchętniej ewangeliczkę". To znaczy, że 
nieco mniej chętnie, ale za większa, dopłatą i ży­
dówkę, zaś całkiem niechętnie ale jeszcze z więk­
szym posagiem 1 wyznawczynię Buddy lub po­
gankę—

Aptekarz z P'łd Nr. 12 oświadcza, że zado­
wolili się panną lub wdową w wieku lat 40— 50. 

• S w e g o  natomiast wieku nie podaje. Aczkolwiek 
a Piekarz, ma przecie swój rozum i wie, że panna 
50-leuiia nie odrzuci jego ręki, choćby liczył i 
7ó la U

Nr. 14 —  techrylk-górnik z Kró!ewskiej Huty 
jesi szczery! Albo— aJba! Poszukuje żony „posia­
dające) albo posag a'bo w braku tateowego zalety 
ducha i nniyslu"...

Nr. 15 urzędnik kolejowy w Radomiu pragnie 
ożenić się z niemką, któraby miała posag „na ku­
pienie mieszkania". Zapomina, że handel mieszka­
niami jest wzbroniony i żc wraz z żoną niemką 
odbyć może podróż poślubną prosto do krymina­
łu, gdzie spędzać miesiące miodowe nie należy 
do rozkoszy—

Najwięcej ofert otrzyma zapewne Nr. 20. 
„Emeryt rządowy z Poznania, lat 63, z pensją sto 
zlot." Cudowna part ja!

Nr. 27. Przemysłowiec z Krakowa poszukuje 
panny do lat 30 — lubiącej dzieci. Szczęście, że

nie wymaga, by przedłożyła nadto świadectwo, 
że poprzednio już była karmicielką—

Nr. .39 — kierownik szkoły z Brześcia Bk po­
ślubi pannę dobrze zbudowaną, która może Dyć 
sierotą. Prakty czn\! Nie chce teściowej!...

N k  40. Porucznik W P . z Warszawy, lal 36, 
podale, ie  najważniejsze dla niego to „uroda, 
masywna budowa i wysoki wzrost" W  każdym 
razie, skoro przy 36 latach i po ostatnich awan­
sach jest jeszcze poruczrrlrem to ma pewne wi­
doki przy 50 zostać katp Tanem—

Szczytem dokładności jest Nr. 56 —  urzędn. 
kolej. X grupy z Poznania. Zapowiada, że „jest 
brunetem 1 mierzy 171 cmc& Przytern skrotrt- 
nhitkr w wymaganiach. Octów Jest zadowolić się 
choćby krawcowa, byle miała mieszkanie własne 
i nie wilgotne. Cierpi zapewne na reumatyzm...

Nr. 65 —  technik kolejowy z Brześcia —  po­
szukuje panny klasycznej budowy. Nie prsze jed­
nakowoż, czy on sam, czy też jury znawców roz­
strzygnąć ma kwestię tej klasycznej budowy. 
Czy też może wystarczy mu świadectwo redak­
tora „Gwiazdy szczęścia"?!!

Nr,. 72 —  kupiec z W arszawy obliczył, że żo­
na jego może co najwyżej liczyć 43 Jat?. Pr ży­
tem zauważa, że „pierwszeństwo mają pod­
staw n«". Styl warsza wisty I...

Nt,. 79 —  wydaje mi się bardzo podejrzany:
„Amerykanin z Tarnopola, pragnie się -ożenić, za­
nim wyjedzie do Ameryki, gdzie ma mleskęcaanj 
tysiąc dolarów dochodu". Czyżby nie żyw y han­
dlarz żywego towaru?—

Nr. 83 —  artysta rzeźbiarz z Sanoka, „selpe- 
rowany" —  pragrife poznać kobietę, „któraby 
wzięła ślub cywilny do lat 38". A  do tych 38 
lat? Czy mieszkać mają na wSarę?

Nr. 276 —  to kawaler ze Lwowa z pięcioma 
językami^..

Nr. 233 —  inżynier ze Snłaityna —  sympa­
tyczny —  chce wytechać na dalsze atudja i w 
ym celu poszukuje io.iy z posagiem... N h  płsee 

tylko, czy ma zamiar wyjechać na te stadła wraz 
ze żoną czy tylko z iej posagiem! Zdaje ml się 
że wolałby to ostatnie.

Tyle o przedstawicielach płci brzydkiej.
O 147 kandydatkach do zamążpójśdia w na­

stępnym „kinema togi amfę".
RoH.

i i i  dajłfiicsn-

^ani hrabina nie poznaje mnte ? — 
Sfużyłem  u pani hrahiny przed rokiem.,.

( „ L e  netit PaNs e i" ,  Paryż).

Naczfc!ny redr&tor ?
B R O N ISŁA W  LASFOWMCSCS,

09^ *  Rdz. teigy redsirinrt
J07EF KPZYDZTOFOWICfc
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beKun JarjusK 
Szpitala p.rist.
ordy nu je  w  chorobach  wenerycznych i cór ych Jla 

k o b ie t  o d  2 — 5. V f  .l iC  '  ■  1 1 .  12270

D r .  S Z o ń a  W e p p o r
ordynuje w  horobach ikdrr.jrch I w e re ry cn ,ch  
f a n r w ^ k i .  2 1 . od 3 —  S —  T e le fo n  25— 19. 
Usuwanie w łosów  elekt-olizg brodawek, zna­
mion od 12— 1. M 12505

11E H T Y S T .  S r .® t  W .B r u liiH . G ró b
L w ó w ,  L e £ j o n d w  29. T e j.  2 9 — 91. 2&

fm  JPffTTil NAUKA 

SZYBF.O I ZNAKOMICIE r Y U C K A K

m m  i m m  bielicy
(w d w ó c łi m iem ącach ) podług ly-Uemćw zagrani- 
i, ł y c h  t a k ie  d la  i  iw od o\  ’y ch  . In fo rm a c ja  i w p iry  
ty łk ó  ul, S a u r k rd a  .1, Ul. y>., Salon b ls lisn y
,,  AURELI A “ ,  o d  g o d z in y  9 — 1 i o d  3 — 6 - 1326 I

PO iZUiUIJE sic nauczycielki iezyka wiotkiego. Od M  -  
6 ienkiov toga X, i. p: z p » «  i f  d.zw l. 13224

POSZUKUJ e  jiticzycielk. :orta.laaa ł franuutkii .n  Zdlo— 
••rila  od 4—fi. Si*nklewleaa 2. 1. a. z  ganku ! drzw i; 

— ~  UH3
DR. BUCZMA - CZAPLIŃSKI. Bvtustaw ikl.ro 14 -  lady. 

wld*a.u.j lekcja prawnicza. 12842

I P O W  akadera . z klikałatkl* rutyną po mkiil* lefccli a  
Hal .  askAł tredj ich. Z JO€T~"J~ dr Adn». W . N pod 
PEWN'. REZULTAT. 0051

KONWERSACIII niemiecki.' po ixukj)« Mnj.hi fc u ] KIem-  
-K. Z g l u - j  Jan Pawłowski plan Marleck, A skP >.

1)106

W  PRZEĆ'ACiU rodziny wyuceam kafiu barankowego. k it— 
rym wyli mywać .nożna Jywa ikl. poduszki, narzutki na 
Otomany lip, f ["rżeniu w 16—l_s„ej w Zw.azku Rze— 
rdi ii niesyta I obfn, ła dział tryketardco —  pończoszniczy 
rlatlck 1P I. p : w Hall trrrowei 1201J

BIEGŁY stenograf .yocta  . tesograir w rró.kim czacie w  
~  U n i i ................domu Lub ilfkle) a. WOP

NARODC . Oroaolucja ^obiat pr.ylraale ieu .za  dodat­
kowa wpisy na Ickcia 5 ro‘q I Hycla. Zgloe- -n i przyi—
ritts sir cod ilc-sila r  'ok*l- przy « ! .  Ossolińskich I. 11 

o 1L po.twdrz? od godz. » —7_n«ej. 133)0.

AKADEMIK udziela lekcji po złotemu. Wiek pod METODA;
  ------ 132*4

POSZUKUJE IckeH z zakresu gimnazjum. —  Zgłoszenia ?od 
PEW Na  POMOC do Ad ot. W lek j _______________ 133M.

BATOREGO 34 ,X colc Prane*1*? ". Najszybsze wyuczenie 
lazyktw. Stenografia. 13361.

PANIENKI przyjmule zakład dla niemowląt im. DziecUtka 
Jezus. na roczny kort pielęgniarstwa dziecięcego, bez­
płatnie wraz z utrzyma'irm Wymazane: wiek 20 -30 lit. 
iwludeot,” j  mer*, olei. śwladeełwo ukończone, 7 klasy; 
narodowość polska, rei rz.-kat. Zale żenia w Kanc -larll 
Kliniki leucccl. 1. Cjlowldi kleru I 4. »  onlodzialkl;
środy I .u .k i J 11—12-tel. Pp ikutlcaunlu kursu posady 

1 prywatnych domacb zapewniona. I0Ó34

h b b s j  n a iz s Astw a
KAWALER starszy, rally. sympatyawiy, wyisael kultury.

rgoes u* ctrio. Oferty z fo to ir ifU : Jarosław, skrytka 20; 
— _  ™ — 13254

DLA wdowo* bezdzietne ko lat 40 handlowca na dobrei po­
sadzie poszukuje żony zd Średniej inteligenci! starszej part- 
oy lub wdowy bezdnietnej Rusinkę lub Niemkę: pierw—
gzcńatwo z prowifkcji, skromny posag dla wspólnego dobra 
wynmKany; poważno zgłoszenia do Administracji Wicku 
Nowego dla A. T . 9, 13129

KAWAŁEK lat 33, kupiec, dysponujący kapitałem obrotowym 
1000 do\. ożeni sic z inteligentna aympatyczna fachową
panna lub młoda bezdzietna wdówka — niepc/lakowanego 
charakteru, posiadaiaca sklep spożywczy, mleczarnie lub 
Inny interes, ewentualnie gotówkę. — Tylko nieanonintowe 
zgłoszenia pod zapewniona dyskrecją uprasza do Admi­
nistracji Wieku p-od WSPÓŁPRACA. 13331

PANNA lat 22 sympatyczna bardzo dobra gospodyni pozna 
mężczyznę w celu matrymonialnym padurzednika !ub rze— 
mieśŁnłka. Zgłoszenia do Adm. Wieku dla BRUNETKI.

_      13329.

ZARAZ ożeni* się, nleszpetnl młodsieńcy z pannami, które 
dopomogą im do ukończenia studjów. Wyczerpujące wia— 
domoica nadsyłać do Wieku Nowego p©4 fTŁOZOp i 
TECHNIK. *339?,

W ^SSS^m  ROZMAI*!
WYDZIERŻAWI lub przystąpi do spółki sklepu korzenna— 

delikatesowego w miejscach kąpielowych: Truskawiec:
Iwonicz, Rabka lub Krynica. Zgłoszenia pod KUPIEC do 
Administracji Wieku, 13316,

POSZUKUJE pożyczki 2—3 tysięcy złotych na zabezpieczt— 
w ratach miesiccinych. Zgłoszenia pod PE­

WNA LOKAJA do Administracji Witku. 13315,

PRACOW NIA kapeluszy dyplomowanej nczmicy VIrot w 
Paryżu przyjmuje obsrtmłunki. przeróbki; gust. robota w y­
kwintne. Ceny umiarkowano, Kraszewskiego 11 11. p. od 
10—3 i 5—7._____________________________   13117

KASY KONTROLNE naprawi* skutecznie F. Pawlik j Sp: 
konc: mechanik, Lwów, Panieńska 9 iub Chwaiczyana 5: 
j j  piętro, oficyny. — 9056

POSIADAM koucesję n« Instalacje światła ełektr. ł kartę 
przemysłową na inechanictwt>. Z  powodu braku lokalu — 
poszukuję spóinika; Zgłoszenia pod KONCESJA do Adm: 
Wieku Nowego. - -  9055

ABAŻURY od najtańszych d « nalwbredfilttiszych wykonuje 
Pawlik, Chórąiczyzca 5, I. p: ofic: 9057

POSZUKUJE Intel., energjc/n* spania Jako snólniczke do 
istniejącego jut intratnego handlu kolonialnego. Gotówka 
wymagana 2—3 tyś. z l:  Zgłoszeni* pod ZYSK do Adm: 
Wieku Nowego. — 13242

KUPIEC z większa gotówka prgysA*pJ do wółkł większego
handlu delikatesów. Zgłoszemla listowne pod SPÓŁKA do 
■Adm: Wieku Nowego. — 1-3210

WYDZIERŻAWIĆ *akł*d kąpielowy lub przystąpię do spółki 
m*u kuchdnne neczynlt. Listy pod KUCHARZ Wiek Nowt 

 ----------------  !J096

AKUSZERKA Stkuł* przyjmuje panie; Oródocka 49 l .  p.  __  _____________________ 130M
lO.OCfl ZLP, do finaflsowanJa młyna na prowincji pofisu— 

kulę. Prócz pomidszkflnla i utrzymani* odpowPdnl pro­
cent lub udział w zyskach. Bezpieczeństwo pierwszorzę­
dne. Łaskaw* zg łosM la : RUEUS Administracja W itko.

 ---------- - -----  ----------------------------  13090

CEGIELNIA ,,ati1ler6wk«“  przy ul. Snopkawskiej I do w y— 
dzlei iawleni*. WisułorooŚĆ Kochanowskiego 53. 13C81

DUŻO zarobić można 1 Po otrzymaniu 2 zł. instrukcja i druki 
wyayfa MaJek — StrubJesaów skrzyoka poest. €B. 642

AKUSZERKA LUTKOW SKA z Warsa a wy przyjmuje Pan je — 
Asnyka 9, drzwi 2. 12804

W MIEJSCU kapie!owera obejme dzierżawę nastauracii, m !e, 
ozami lub pensjonat. — fachowiec. Zgłoszeni* do Adral — 
nlstrecH pod FACM0WIFX. 13151

OGRODNIK wszelkie roboty przyjmuje: ©rrodnicsd prpfl**— 
dziuila kwiatów, czyszczenie drzew owocowych i z&kła— 
danie ogrodów, szkółki i a* owe I tym podobać; ulica Łw: 
Marka 15 ogrodnik D y  W . 13127

AKUSZERKA WAGNERÓW A przyjmuje zamówieni*. Ulic*
SOBIESKIEGO 30. parter.________________  11982

AKUSZERKA przyjmuło panie ona* zamówi opla — niez*— 
możnym ustępstwo. W AŁOW A 27. parter 11983

AKUSZERKA samotna przyjmuje panie. Józefata 3. parter — 
B: Detitzmaa; — 126U

SPÓLM K do nad«r latrotoego luteresu rolne** w zachodnloi 
Malepolsce noszuklaany. Tachowość nlekorilocznp. Zgło­
szenia pod ..25.000“  do Adm: pisma; 648

Z  POWODU zmlajiy w pracowni proszę odebrać cudze rze­
czy do 21.go lutego. „Kalos“  Kopernik* 12. 13348.

AKUSZERKA Orzłochowska przyjmuje Panie. nJefcamoinKni 
ustępstwo, Sad»wnłcka 27. 13309

PRACOWNIA Scmakiewlcz Panaka 21 przyjmuje wszelką 
robotę: płaszcze, kostjumy. Miknld. wykończenie sta­
ranne. Wyuezam szycia, kroju. O-aiy niskie. 1-3286.

DLA MŁYNÓW dostarczam masę szmyrgłowa do odnawiania 
kaso rów, łuszczarek. kwarc sortowany do nakłaidanla zmie­
lonych katnalraJ, gaza, siatka, gurty, kubełki, okucia to­
czone zawsze na składzie. Lauruk — Lwów — ulicaczone zaws 
Żółkiewska 127. — — 13030

cm w m  l*&SAD !-'£ SZL'KUi!&. Wfe:__s®3
RUCHALTER kaajar ido mniejszych przedsiębiorstw poszu— 

kuje posady buchaltera, kasjer*, magazyniera lub Jakiego­
kolwiek zaiecia Zgłoszenia ,.S. Dybkowski. Lwów  posto— 
restante44-.     9051

BUCHALTERKA przyjmie wszelka prace z zakresu buchal­
ter)! do wykonania w dom*. Zgłoszenia pisemne do Adm; 
Wieku pod SALDO CONTI. ________________12937

SAMODZIELNA bardzo zdolna kruwczyni poszukują roboty 
prywatnie. Schmidt. Nowa Boczua 3 Zamarstynów dom 
p. SchragL   13M5

BUCHALTER — kasjer poszukuje posady w  zakresach: cu— 
krownictwa, majątków, handlu korzennym lub pomocnym 
w handlu sprzedaży narzędzi rolniczych, akwizytora, — 
kawaler, lat 33. Zgłoszenia do Admlnistraoji Wicku S. D:

— 1  r—  -HS-. 9048 .

BIURO NjEMCZYNOWSKIEJ. LW ÓW . PLAC AKADEMICKI 
3. TELEFON 13ol. poleca Francuski, siły nauczycielskie} 
bony, pielęgniarki gospodynie, kucharzy, kucharki, służbę 
wszystkich zawodów, rządców; ekonomów; leśniczych: — 
ogrodników itp. — 13045

INTEL, iwinna poszukuje posadę do dzieci do lepszrgo 
domu od 1. marca. Zgłoszenia pod LEPSZY DOM df 
Adm: Wieku Nowego. — — 13233

BUFETOWIEC zdolny poszukuję posajdy. Zgłoszeni* Adrai 
Wieku pod GWARANCJA. 13245

MASZYNISTA tdokładnle obznajomiorty z wszelkieroł robo­
tami monterski cml. mechanicznymi, światłem elektrycznen 
i toczenie na tokarni, nostukujc posady. ZgłoJ^enla do 
Adm. Wieku pod SAMODZIELNY MASZYNISTA 13206

ZDOLNA krawczyni poszukuje posady, przyjmie tc i roboty 
po domach. Zgło&zecia do Adm. Wieku pod PRACA. 9053

WDOWA wiek średni ze szyciem dotoowem — poszukuje 
pracy, może się zalać niemowlęciem lako pielęgniarka. — 
Zgłoszeni* do Adm: Wieku pod ŚREDNI WIEK. 13013;

MURARZ podmajstrzy szuka pracy. Wykonuit wszelkie ro-* 
boty vr zakres munarstwa wthcrdtące. Lwów, Kordecki ega 
5. I. 9.     9060

MŁODY zdrowy, mający bat 22 uwolniony od wolsko no— 
szukułe posady przy kofeji za konduktora. Ktoby Me zgło­

sił żeby mi znalazł posadę zapłaciłbym znaczna kwotę. — 
Hołyński Hipolit p. I1orcdei:k* kąt folwarkowy. 656,

OSOBA Inteligentna w  średnim wieku poszukuje posady de 
pielęgnowania chorych albo do iarząd* domu. Adm. Wtcktt 
fóowego O. H.   —  13344.

MONTER i zarazem sa-ofer lat żonaty z  przedwojennym 
egzaminem z wfedeńsk* pnaktyką wykonule w^i^lkte re­
paracjo mo:orów — nmlefacy Jc^^k polski, ruski i nie­
miecki poszukuje posady zx* s-zo |*i we Lwowie lub na 
prowincji ewentualnie na vOrdynaiic. Zgłoszenia Pod adrea 
A. Udała. Lwów. Leon* Sapiehy 21 1, p. 13303.

OSOBA młoida inteligentna miła znalaca się wzzechstrcnnlo 
na gospodarttwie 1 kuchni lubi czystcld — poszukuje po­
sady zarzadccynl. gospodyni. Zgłoszeni* do Admin, Wieka 
pod „bard** skonuw warunki44. I33D2,

WIEDEŃCZYK fachowiec chciałby zmienić swx>lą pof:*dę — 
poszukują stenowiska w wlekazel fabryce mdbli lako kie— 
rowitik. kiero^mik oddziału lub maszynoinistrz. V/e wszy­
stkich tiBfch działach praktycs*iłe i teoretycznie Hk rów­
nież I w kupłectwle bardzo ds>brz* wrv'k^z*?łrcmv. Zg*o— 
aaenja 60 Adm. Wieku Nowego pod WIFDEYCZYK. 13300

PIERWSZORZĘDNA praczka poszukuje t>r*ma po domach 
lub do pralni; bieraw bieliznę do domu. Wiadomość u do­
zorcy Barka I. Z l.   13297.

SAMODZIELNA panna po&zukuje szycia w domach prywat­
nych. Zgłoszenia pisemne iM>d SAMODZIELNA do Adn» 
Wieka Nowego. 13298.

INTELIGENTNA panienka poszukuje posady jako kasjerka 
kaucł* — naichętnie! pr*v}mie po&ode u (Batysty. L; 
pod SKROMNE WYMAGANIA do Wieku.

z*
istjr 

13290

OGRODNIK kawaler a długoletnia praktyka poszukuje od— 
poulcdnłe^ poiady. — Wiadomość sklep kwia-twy Witana 
Klimowie**, Lwów. 18319.

MkSSZKAttl* I SKLEPY
POKÓJ 1 Htirynnailem lub be*. TareJca 3 m. 12. 13341

POSZUKUJE 1 Ub Z Lei i k j.h iie  r  w ili wie z  la zen U  w 
śródhiielcia lub niedaleko od Srćdm.ilcla. Up.aiza łask?— 
wie o zełorzsłiia listowRe Wiek P o w t ood SPOKC)J . i  
LOKATOŃ. -   1®96

i  SŁUCHACZKI unlu ersytiłu przyjmę im mieszlcanie. Ulica 
Milkow*kici?o I. I  I. «  Iow o:  131(1?

.1EU1K  lub dwa pckile komfort wprost od właścicielu bez 
mebli w rsponi. Se- J  — Piekarskiej „oszukiwane. -  
/ rlozen ia  d jNZYN 1 R do Biura Sokolowskieto. ulica 
Jagiellońska. — —  13Z34

MŁODE małżeństwu poszukuje na stale w Brzuchowi „  cl' — 
1 pokoi* * uchnla, ewentuahR* 2 pokoi?. Zslosza-.la '[»tt 
do Adi : Wieku Nowego pod Z M. 13Z-.0

POKOI uineblowaiiy możliwie z używalnością kuchni -  
p^szukui? młode betdzletne malłeiŁrwo *  Wiednia OIcrty 
pisemne pod; Zakl.dy Dernów. Lwńw. Zvbllkiewlcza 411 
dla Inż. K. 13221

POSZUKUJE pokoju z ku-hnią m ożliHe w śródmieściu, -d 
Zgłoszenia pisemne Cleślewlcz Snapkowska 38. 13122

DWA duże pokoje do wynajęcia blisko dworca. L is ir  pod 
DWA do AJm: Witku. -3191

BEZDZIETNE malżeńałwo poszukuje zaraz pokolu umelilo— 
s aiteao na paizeclag ludnego mlesltca. Wlanomość pod 
MkRJA 13211 do Adm: Wieku Nowego. 13211:

Pt ‘MIES7KAN1E wygocno i zv jedne, osobie razem g wifc 
tern lub bez. Pod SPOKÓJ Adm; Wieku. Du55
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ZAMIENIĘ,
3 Jasne, słoneczne poko je z ku chn ią , łazienką i po­
kojem  dla służącej w  oko licy  Parku —  na m ieszk - 
nie 4 p ok o jow e w  aró mieściu. —  Z^ł szen ia do 
Ad ni. „Wieku" pod .O K O L IC A  PARKU*. 1334*

P R Z Y J M Ę  na m ieszkan ie  k raw cayn io . 
ST,ki 3, d rzw i 8.   —

Wiadomość Kości u- 
13307.

SKLEP frontowy cztery ubikacje śródmieście. — ‘Wiadomość 
Kościuszki 3. drzwi 8. 13306,

SOLIDNEMU lokatorowi wynajmę pokój kawalerski, okolica 
•Witała. Oferty i referencje pod SOLIDNY do Wieku. 13304

2 LUB 3 ubikacje suterynowę z OKrodem do wynajęcia. — 
Znoszenia pod SZCZESCiE do Wftfcu. 133°3

4 SŁONECZNE pok o je  z  p rzyn a le fy to S c ia jn i t>"4nv kom fort
w  śródm ieściu  za ra z  do w yn a jęc ia . —  Z g ło s zen ia  pisem ne
ni (an on im ow e  do Adm . W iek u  pod E U G E N IA . 1330J

POSZUKUJE pokoju  z  kuchnia w p ro s t od gospodarza . Z r ł o — 
s z i i i a  p isem ne do W iek u  pod A . B  13294

L O K A L  s k lep o w y  z  tra fika  lub b ez  posrukuJe w  dobrej 
d z ie ln icy . Z * ło s z « ł i ia  p isem ne A d m in is trac ja  pod K A P R A L ;

 --------------------------------------------------       13293.

DO WYNAJĘCIA od t .szero  m arca p ok ó l k aw a lersk i umr ± -  
b low an y  z  usługa. O sobne n lek rcpu i^ce w e jś c ie . U l L i—  
& torw W  p r z y  tram w aju . Z g ło s zu ila  pod „120 * do Adr^ ln i—  
s trac ji W iek u  N o w u r o .  _ _____________132B3.

P O X 0 J t k aw a lersk i z  osobnym  w ehodem  na d w ie  o sob v  —  
w ra z  z  u trzym an iem . S od ow a  2 p tr te r .________________ 13288.

4 5 POKOJOWEGO m ieszkan ia  poszuku je w p ros t od g o —  j 
spodarza . Z g ło s zen ia  pod S . D . Adm i ni strze la  W iek u . 13369

P O K 0 J  um eb low an y  centrum  w n a jm e  ra ra z  solidnem u panu 
na s tanow isku . Z t flo s ic n la  W l t k  P A N .  13370.

L O K A L  s k len o w y  t r z v  ub ikacje  kom fo rt zam ien ić na mł<^— 
szkan ic  pokój kuchnia z  kom fortem . Z g ło s zen ia  P iek a rsk a  
11 sk lep  m ie d z y  3 —5. 13334.

) LUB 2 poko i z  kuchnia poszuku ję. Z g ło s zen ia  wwJ ,.E . J: 
20“  Adm. W iek u .   13333

PRACOWNIA KOWALSKA, Łyczakowska 145 przyjmie za—
raz chłopca do nauki. 13121

OGRODNIKA kawalera, zdolnego <do robienia planów i ko—
sztorysów małych ogrodów poszukuje się od 1 kwietnia;
Posada z przyszłośćia. — Zgłoszenia listowne z odpisami
świadectw 1 podaniem warunków pod Józef Siary w Staw— 
kach poczta Janów koło Lwowa. 131*43

POSZUKUJE służące* do wszystkiego f. dobrem! świa­
dectwami. zgłoszenia między 3 a 5 popołudniu. ulica
Św; Zofji 17. II. piętro, drzwi na prawo. 13272

DOCHODZĄCA t  go ewaniem zaraz przyjmę. Plac Trybu­
nalski 1, 111. p drzwi 8. 13193

MAGISTER (ra) lub asysten (tka) przyjęty zostanie zaraz 
zaraz do apteki w mieście powłatowtm. Zgłoszenia pod 
PH AR MAC JA.   641

PIĘKNA willa pleć pokoi wolne, komfort sprzedam. Listo­
pada 15 drzwi 3 od 1 do 5. 13006

BIELIZNA męska i damska wyrobu własnego Jakoteż wie— 
deńska od 3.50—10.HO sprzedaje przedwojenna firma — 
I:  Katz, Lwów, Rynek 40. 12703

DOMEK we Lwowie lub okolicy przy spacji kolejowej kuplę 
dla własnego użytku. Zgłoszenia Lwów. Wlśniowleckich 
I. 1 drzwi fc. ——. _  12933

POTRZEBNY ogrodr.lk — kucharz od 
szenia przysyłać należy: Tomaszów 
Z iem ian , Witkowski. —

1. kwietnia. Zgło— 
lobelski — Związek 

13224

DWIE Inteligentne panie do dwóch letnisk -do prowadzenia 
kasy 1 nadzoru natychmiast poszukiwań* — kaucja wy­
magana. Zgłoszenia listowne: Mieczysław Ooldbcrg —
Mikołajów. Drohowyże, 13238

POSZUKIWANA służącą z  dobrymi świadectwami, umiejącą 
gotować do dwoiga osób. Zgłoszenia od 2—4. ulica Sw:

Zofii 32, 111. Sc h war z w  a 1 tiov; i e. 13236

ZARZAD dóbr Koroplec poszukuje ogrodnika, pierwszorzę­
dnego, wszechstronnie wykształconego. Zgłoszenia z od— 
pisami świadectw należy przesyłać pod adresem: Hf: 
Stefan Badenl, Lwów, Sykstuska 43. 13235

ZARZAD FOL. WANDZIN P, UHNÓW POSZUKUJE OD 
1 MARCA OGRODNiKA KAWALERA. ZGŁOSZENIA P I­
ŚMIENNE.   654

SZUKAM mlaszkania 2 3 pokoioweto. kuchnia. komfort — 
Mi “ko śródmieścia Zgłoszenia pod EMEF do Aamim
stracił.__________ —-_______    1333J

TAN lub pani samonl IrireSąeStnl za WYDoiycwnle 500 d o -  
larów otrzyma mieszkanie z c^em utrzymonicm na P-.a) 
czówce p k̂! lasem sosn. 14 kim. do st?*cM. zabezoi cx. 
liinot. Zgłoszenia do Wicku pod LAS SOSNOWY. 653

Ża m A Ń i E mieszkanie I o ■■•'■I z Kuchnia we Lwowie na 
Kraków. Zglosj-onJ* do Wieku pod KRAKÓW. 9061

utolns  p c u j y * j

Ealsf arlysSynanyl
Panie w wieku 18— 24 lat, celem zestawienia 
artystycznego baletu, poszukiwane. Pan.e ze 
szkołą baletową lub jej początkom! moją 
pierwszeństwo. Tylko powałre uf *r ** p se- 
mne pod szyfrą „BALET  OPE-^OY/Y* do­
jone w Admmistracjl „Wieku Nowego** bę ą 

uwzględnione. 13565

DW lB urzędniczki, rrflgii rzymsko _ katolicki 1 t prt! tyką 
barkf'” a buc] teryiną 1 kore«pondencyhią. b|e,t< steno-- 
typistkl poszukiwane Pierwszeństwo Ola kort .pondenlck z 
jeżykiem nlcirlccki” I francuskim. Zgłoszenia pod KON— 
80'JDACJA do Administracji Wieku Nowego. 13163

AOENCI do rozsprzedaiy obrazów potrzebni. — Arendt
Han llow* K-.nplena 9 1. ■ od 4 lODCudnlu. J15*7

POSZUKUJE sie rutynowiane) buchallerki bilansistkl olsza -  
ćeł na . -izynle fPnlci) :!o natychmiastowego w rt.D .-iia; 
eiferty z  ad d sml świadectw. życiorysem, z podam :m 
referencji 1 warunków należy nadsyłać do Banku Kredy­
towego w Rudniku nad Sanem. — Oferty nieuwzględnione 
pozostaną be* odpowiedzi._______________________________ 96°

PANNY samodzielne do Mycia postukuje pracownia sukien 
damskich. Wiederkehr, Lwów, św. Anny I. U  ’

POSZUKUJE do dworu we Lwowie wypraktykowana Pielę­
gniarkę do niemowlęcia Niemkę * dobremi świadectwa­
mi Zgłoszenia u pani Tennenbaum plac Gnindhowsklch 14 
I .  P ię t r o .  ------- — - ______________________________13140

POSZUKUJE się zdolnego BRONZOWNIKA za dobrem wy— 
nagrodzi ni cm. Zanwanitzer, Lwów, Kasora Bnc^kow— 
ski«go 10.     13133

POSZUKUJE krawczynię pierwszorzędna siłę w Celu urzą­
dzenia wspólnej pracowni, mieszkanie i obsługa do dy­
spozycji. Adm: Wieku pod ZGODA. 13188

FABRYKA Korków Kopernika 19. przylmie natychmiast 
chłopca do posyłek w « wieku 14 lat. — Zgłoszenia 
z ojcem lub matka. — __________ 13194

PRAKTYKANT handlowy z dobremi poleceniami, zostanie 
przyjęty w handlu kolonialnym M. Olecha, Mikołaja 9; 

-  _  -  UW

POTRZEBNA służącą de wszystkiego s gotowań i en. Zgłosić 
sie Jagielloósk* 20 (mezar.in) Dyrektor. 13340.

POTRZEBNA służąca do wszystkiego, SykMuska 44 II. pię­
tro na prawo.     13338.

PANIENKI inteligentnej nadajncej l ic  na pielęgniarkę do 2 
miesięcznego dziecka po: zukuiie. Zgłoszenia pod SUMIEN­
NA do Administracji Wieku. 13335.

POMOCNIKA fryzjerskiego poszukuje firma Lustlg ni. Fre­
dry 4A.     13324

PRZYJMĘ poważna, dobrze polecona osobę z szycktn do 
rociAv'l ł SJctmej dziewczynki. Zgłoszenia miedzy 4 -5-U 
ul. Trybunslslca 1 I. Pictro d rzw i r.s prawo. 13314.

CZELADNIK masarski tylko zdolny zostanie przyjęty. W ę -  
dliniarr.ia Kaimie; zowska 3. 13313.

KUCHARZ (kucharka) sasnodzi-"łny. w wieku starszym — 
znający dobrze obywatelska polska kuchnie i cukiernictwo 
znajuzic posadę ckI 1 kuLtnia br. w kasynie oficerskim 
pod Toruniem. Mieszkaniu zapewnione, wynagrodzenia d o ­
bre. Rvfl«k anci (kawaler, ew. żonaci, bezdzietni, których 
żo «y  znalazł* bv równi ł  zajecie) zechcą nadesłać oferty 
z  odpisami świadectw z fotografia, k 6re zostaną zwró— 
oc«e, Adrv%: Pułk. Maiły — Grudziądz ul. Sobieskiego 14 
najdalej do 10 marca br, 13310

TOKARZ do drzewa potrzebny na tydzbiŁ Zgłosić się do 
fabryki „Elektron** Listopada 97 o ósmej raao. 13303.

POTRZEBNA służącą do wszystkiego ni. Pełczyńska 31 M: 
T. drzwi 8. ZgłosEtiia 1—3 godz. 13292

STENOTYP1STKA polsko - niemiecka, siła pierwszorzędna — 
mogaca również samodzielnie korespondować do niemiecku 
po rz»*bna natychmiast. Zgłoszinia pisemne z poda- iem 
pretensji, refefencil do Wieku pod LANZEXPORT. 13291:

G A L W A N IZ E R  —  s z l i f ie r z  s iła  p ie rw szo rzęd n a  zostan ie  p r z v  
Jęty pod dobrem i w arunkam i. Z g łoszen ia  w ra z  z  odp isem  
św ia d ec tw  pod G A L W A N IZ E R  do A d m in is tra c ji W iek u .

  ____ ____ 13321

U Z D O L N IO N E  panny poszukuję d o  sak leA  I spódn iczek  o raz 
pod ręczn a . T y lk o  s iły  p ie rw szo rzęd n e . 1. B rb ck . k ra w iec  
dam ski, Skagbkow ska  4. ______________ _______  13368

K O W A L  zostan ie  p r z y ję ty .  P ie rw s ze ń s tw o  d la  p racu jących  
na m łoc ie  sp rę żyn o w ym  i um ie jących  rob ić  re s o ry . Z g ło ­
szen ia : Auto—M oto r, K opern ika 54.  \Z\b2

K U ^ 4 9  I S P 2 Z E .3 U  B 9 B

S Y P IA L N IE  Ir iu cu ską . Jadalnię rK)dn; jc k u , m csk l. M łtef.lh
« t y 'o w 3 p sych e , m urk iss p o leca  m acazyn  p ieb li —
H o te l K rakow sk i L - £

S M A K O S Z  lu la ć  Bernardyński 5, em acl. H o te lu  W » r s 2. j '*  -  
sk leyo r po leca  o w o ce  o .u dn low e. herbate z  p fe rw sz  ch 
T b io lftw . k a w y  ce iioń sk le , kakao n o lendersk ie , cu k ry  w ie —  
duńskie. b i< rk i'p ty  m ą le 's k ie ;  k on fitu ry , k om po ty  —  >rsz 
cod zien n ie  św ie ż e  masftn__________________  131*^

P Ł A S Z C Z  w le w  m y dam ski 45 ł l .  kostium  45 f i.  suknia 
b lt z k i.  ‘ luciki, b ie lizn a  do sp rzod an U ; S u p iń sk leeo  2 l i t  p : 
od Z-K lei do 5_te j. 13135

P A l ACA'K sprzedam katolikowi tyczliwie _ powodu wy -
iazdu, cały wolny. Droua Wulrcka 134 właściciel St. Ho— 
dys. -  ------ ---------------------------13113

MEBLE salonowo, 2 konsol. ortenian, sypialnia I Inne pc -
ledyńcze szafy .to f”  1 łóżka ćo sprzedania. Osiadać od
Z--1 ioro M. T, św. Teresy 2B III. p. na prawo, 1310°

SPRZEDAM wózek wv|azdowy ((Kutnzirl titc i) i wuz gos­
podarczy. cba prawfe nowe, Kosiewlcz za ro?a’ka Ly—
czakow.ką, Jałowiec. i&Ptj

SYPIALNIE kav#,l«s lłi katnulotna roo-lnu lasną sprzedaj —
Nowącci. Pańska 17. *3086

SIATKI gazowo i szkiełka sprzedale 
Lwów. Sykstuska 29.

nałtanlei Fassler — 
114 rą

DOBERMANY sp'z.3am, ulica 0'ódecka 
na lewo w podwórzu —

19 parter °  drzwi 
1*189

SKLEI w śródniirściu do sprzedania. 
- Wieku .Od OBSZERNY.

Listy do Administr:
I319P

FOicTEPIANY. pianina pleniszorzedne sprzedaje — kupnie; 
zamienia: Łyczakowska 57. ollcyny, i. piętro, Bozrlew lw  

— — — — —_____________iS#6
KU1 IE / jnirk na peryferiach wolny zaraz. Zgłoszeniu 4® 

Adm: Wieku poć 71 l.OOT; ł*20Ł

KROWA rasowa na znaku do sprzedania. Svr. Zolii 76 — 
—     132ll

KUPIE naszyu c do w alco rania trubel blachy. Wiadnr o d t: 
Stary Rynek 7, Standard 13184

SYfllALfftA łasunow a czeczotowa, lawor kwiecisty, tfoly  
aalonew”, rokolowe duże szafy debowe, kredens k "chenDj 
okazyjnie sorztu, m. wykonuje wszelkie meble w rat*cŁ 
Żółkiewska h i, "Jfy k . *307

MASZYNY dc szycia — .lalprzysteonleisze en ty  — dazodat 
warunki ..Unitas ‘ Sokola 6. 13110

FO RITPIA N  dlur w dobrym stania tanio sprzedam. Biliń­
skich lfi I. p. drzwi nr, 6. t 3rw i

KI llJIE nu szynkę do krajania szynki. Może btrd t r f y .a — —
ale w dobryu T  „e. Zuoszenia z podaricnt cen Marf 
Rozmilowska skied wędlin Sam bor. ow

Ż R O D I O  (lochorfów . 'o r.. ■ ir t  n ow y  p » y r z * d ó  r  'o  odbijania 
. z o r ó w  na sprzedaż. Nauka bezolalsile. .Kaim ’ Rtfpernjka 
1-2 parter. ------- — -  13340.

KUPIE pianino na spłaty. Kopp, rcstau n cia . Sapiehy 31.
      13351

DOBREGO st.uia psa złego młodego (albc u k c ) kupie. — 
Apteka Sapiehy 15 od 1 lo 2-zlel. 13339.

FORTEPIAN mahoniowy znakomity mało u :yw »n j 00 sprze­
dania. Koocmiku 28 I. p, prawo 11—1, 4 -6 . 13337.

KUCHENKA poko-cwa t i  tno . *zamofowa z  bratrurą i kc-
ciolk, m zagraniczna elcranck, mer I, malc używana do 
‘ urzećania. Oglad tać nożna od 1! do 3 1 od 7 do 9 S o -  
bieszczyznn 6 U. piętro. 13343.

GRAMOFON ..Aninl .pwy ' gmlacy za tedneni nuy.-^emtem 
5 kawałków o*az 12 płyt sprz dam. Jaworski nl. łabie- 
nowskich 34 oficyny I_«za pletio. 13327.

RONDLE miedziane, siół bambusowy, trzy kutry debowr 
spizedam ChmirlowslUego 4 drugie 4rzv i parter prawy — 
Od 3—4_tel. —  3326

MASZYNA do pisanki Smith B"os do sprzedania. Zieliński — 
Krasickich ISA II. schody od 3—7. *3329,

DW A kostiumn okazunie do tprzedania na wysoku szczu ■ 
p'a osobę. Żaloszciiia Na Balki K* 1J. p. '3317

bPZUCHOV'lCE — sprzedam parcele przy stacll — 1800
złotych. Olowińskicgo 23 lewy parter. 13311

SYPIALNIA iebowi. ;.»sna prawie nowa okazylnle do sprze— 
dania. LedBrle W, I'ola 2 Ii p. od 9 -12 i 2—4. 13291.,

SUKNIA b iłowa autu do sprzotlanla ul. Mikolióa 18 Praco­
wnia aukleń damskich. 13299.

KUPIE U iYW .N iA  DOBRZE JTRZYMANA JADALNIE, ŁOŻ 
KO METALÓW RciłFNS 2 SZAFY MOŻLIWIE Z 

USTRAMi, SYPIALNIE. V ANNP DO f  AZJ NKi )F F P -
TY cR* WiĘKU POI PRZYJEZDNY'. ,32S“

SŁONECZrlA arcela 447 sążni na Łyczakowie — b nio do
sprzedania. W iadomość: św. Piotra 25. gosoodars, 13285

W ÓZ cltiurowy r  kon.em i uprzężą do nabycia. Zam arty 
nowska 30 u gospodaiza. 13215.

Ft:R 1’EPIAN krótki Bósendorfera sprzedam za I0PO złotych 
Źródlana 7. Pel d l. i335«

SI RZEDAAI szafy, płaszcz modny, futro kriymshle. hlllm — 
Nowy Świat 3 parter prawy. 13357

KUPIE rr igie i korbowi' t doi>rym sianie. Oferty KUTNO 
Biuro dzienników Buchsbaumowci Hetmańska 22. 13358.

W ILL/ dwupietro va, wsr«niala, i owa, nadaiaca sle na Sa­
natorium lub cci fabryczny, 30 ubi! ftcil. m.irg oaredu prsy 
ul. C-yczukowskiei, obok dworca I tor koleioweco pulo 
/cnie słoneczne, zdrowotno - klimatyczne przy Parku 
Łyczjko\vsk..n. Sprzedam lis Ychmias, za Oz.rjOO z.0tvcli. — 
Poważni reflekunci racza się zgłosić Cukiernia Pltola!n, 
Łyczakowska U. 13303

JAB! KA SUSZONE r.a k uanot. 1 ’t*. 80 ,’r. i ofcca Handel 
kotonialuy Karola Krupińskiego, Lwów. Akademicka 4.

        13363

SUKNJA surowy ledwab. falbanki na szczupła 30 zł. P itn i 
Mikolascha. klep komisowy. 13373

KASY ogniotrwałe sprzedaje na raty Nowacki, Pańska 17. 
       13083



W IEK N O W Y * Nr. 7u 7 z dnia 20 lutego 1925.

da.ia Krtft i Bsdaaji, SslisLIslila i «. stinow. u?
(plac Marjacki 4, tel. 19-68 —  Hotel Europejski)

wykonuje budową domów, budynków gospodarczych, fabrycznych, tar­
laków’ oraz nadbudowę kamienic itp. 13366

Bulili i mmśwtoójiy na ds^cdnych 
warunkach-

i^ A IW IE K S Z E  W  K R A J U

J [RZSM YSM IIIii ilKUKflltSIttS

„ T - s R a i A ”
WE L'Jt70WIE, ULICA SOKOŁA tłCZBA 4.

* upatrzone w  maszyny p< dwóje rot.cyjne, w u ■ i; vn oliakib d  druków 
ilhistraeyjnych i kolorowych, w  naskyny a me. rkańskit do akladan i odle­
wania <tcioiek, w  stan. o typ ę  płaską i o kr: łą, w  maszyny do ciecia pa­
pieru eraa w amarvkt>nk:, do wykonywania drobnych druków kupiuCKiob 

i Kancelaryjnych —  i posiadające własny

WIELKI SKŁAD PAP3L1RU
w y lo n u ją  % rza lk la  Iru k i, poczet izp  o d  t, d en n ików , d z ie t ,  w ie lk ich  
■  k ta d 6 w  d la  w ła d n  p o lity czn y ch  w o jsk o w y ch  —  a  skończywszy a s  

■ ajdrobniejszych robotach  drukarńkicn —  wszystko

s*vbka, czysto I no umiarkowana] m h .

Słynne m edalam i w ystr „  św iatow ych  od­
znaczone i od przes; i 20 U t  zaprow adzone, 

n a c i e L C  n i w  ból u im ierz^jące na

R E U M A T Y Z M  kOll Bill WKlWl M i i,BT e r w o l '
ikh aptekach a lb o  

o d  adresem  Dr- Julluaz Franzns apte-
zn a  ponow n ie  w e  w szyg
Dra F r a n z o s a  w  T a r n o p o lu  otrzym ać mo' 

:tŁl
p od  adresem: u r -  JUllJJZ .
k s r z  W T a r n o p o lu  N r .  20. —  Żądać w yraź ­
nie . N e r "  - i l u *  D ra  F ranzosa  z m arką  
ochronne .O lb r z y m  z m ło t k a m ”.

12160

M i ZttUBIOMO I IHALIZIOMUbHn
ZCiUHAŁ pica DOIJHŁiLANN — z n a U jci zechce z iIo *lć : ullcm 

Jacka. Współ rołeszkaniowA oficerska Nr. 11. —
afotroda. — — —_____________________________13219

uŃlCWAŁNtĄM z8tihi«nł kaiateczkę wojskową wystawioną 
m  itme Kartn>ferxA Słotwtńskleto urod*. wr r. 1897 ur 
3k«lo a wrdUną j*r»*z P. K- U. Czortków. 039

ZŁOTY męskf zegarek marki „Patcck“  z 13 rubinami, kryty 
a dwietiia kopertami a grawirowanyin herbem, ośmiopro— 
'Hiennym agubioao w rynku we ftrode w południe. Łaska­
wy znała?** otrzyma sowita nagrodę. Kunachowa, Domea 4

—      13342.

ONlfrWAŻNlAM tkradzione (dokument*, kaiaike wojskową 
legitymację i tarta*©czke Kasy chorych na nazwisko Szy­
mon Koric*.   — KJ33fi,

PNIP.W A2NIAM Egubioiią książeczkę wojskowy wydaną 
przez P. K* U. Rawa ruska na nazwisko Iwana Szwoca.

      13325.

•UNUłAVAŻN!A »,*(* zgubiona legitymację z ’ fabryki ,.Arma“  
3 łi WójcSck? Marian. 13320.

' i«c«Jka. 1'oxtj»-1 ic.i ka .biaJp, Łaskawy znalazca 1
Wthce z *  wyndgredzcii*. m cdprowytizić: -Mochnackiego. M 
>kai'£*<k. —* — —- • — • 13209:

flufcerate ™  Oionsasy
K anapki do  sk ładania, Firanki Kapy, Portiery,

t a n i o }
ni2 wszędzie  

K anapki do  sk ładania, Firanki, K.apy, Portjery, 
terje meb!., D re lichy, Chodnik: D yw any , C e rpty i t. p.

z taniości F irm a Er. H A G L E R
■W1 iw* 21 S .bli>i.Ai fii 21.

P. T, Urzędnikom  I t. p. D ogodny  Kru< .

RADJS-ODBIUkl^illii
marki L  H. ERICSSON' SlOtkhOim 
w zm acn iacze , g ło śn ik i o raz
w s ie ik ie  części sK lad o w e

posiada na składzie 
BIURO KOM ISO W O  - REPREZENTACYJNE

T. f t O R O L C Z U R
L w ó w ,  u l .  T r z e c i e g o  M a ja  19. 
T e ł .  5 — 4  3 . 1 3 2 5 7  „ S P O I Ł E M * - .

It&T Y  l F IR M A  I M T Y

feAKS HELREffi!
L w ó w , L e g io n ó w  9

chcąc umożliwić zakupno U B R A Ń  
M Ę S K I C H  gotowych, lakoteż na 
miarę, szerokim sferom urzędników pań­
stwowych, oraz prywatnych, t l d z i e la  

K r e d y t  5 ' 5

3 'p T in !^  iub uwcnlcf giisZujhuJe1 Deatysfi 
U li A l?! .. a p p z p o f, Pl. Plarjackl 7.
Zgłoszenia tylko z rodzicami. J3312

KA WIOSNĘ!
K A P E L U S Z E  D A M S K IE ' m

E. <3epert.LiU.Ftt:'9.
63o

If f ilE  illiilj (E9I
3  FOW0DI7 STAGNACJI NASTĄP5PA

w  m a g a z y n i e

L i v 6 w ,  S | k £ i u 3 k a  2 .
SUKNIE crepdechinowe Mod le . 

„  jed abne „

„ marocen różne kolory . 
,  bos onowe „S ort* . .

Bi UZK1 creprrarocen . . . . 
KNMIZEUKI wełriane . . . .  
P&ASZCZE angielskie . . . .

zł. 49 —  
.  48’-  

1 8 ’ -  

„ 49 -  
.  9’80
*  1 1 -  

.  3 3  —

Korzystajcie z ok.^z l i o g ląd a jc ie  na- 
nze okna wyst w ow e. 13352

fil
Bers COHN i SJfa
w ItflocłątuHu, u tk a  E r  cha 4, fslsl. S I .
Wyr by fajansowe pierwszorzędnej j koś i, 
różnyth gatunk w. — Wykon, nie tw.gontwe 
i skrzynkowe. —  Cennik na żądanie. 652

W E Ł N A
SF4Y3UENSKA i K I I IN O W A
w 120 kolorach i odci n ach, w każdej ilości 

na skłedzi po cenach konkurencyjnych.

I. R I E S Ł N F E L D
L w ó w .  p la c  M a r ja c H i  9. I. p
Wysyłka na prowi :ię od rotną poe tę. Na 

ż danie pr. bkl. 13359

Jako ustanow ieni p rzez S ą d  O k ręgo w y  w  Z ło ­
czow ie  likw idator, w ie  K asy  zaliczkow ej w  O lesku  

s lo w . zarej. z ojjr. poręką w z y w .m y  wszystkich  

wierzycie li k asy  zaliczkowej w  O le s  .u, b y  sw o je  

rozczenia d o  rąk podpisanych  likw idato rów  złożyli, 
a to  w  n ioprzekraczilnym  term in ie  6 m iesięcznym  

od dziś.
Olesko, dnia 18 lutago 1925. 13318

Isak M ajer Tcnanbaum , M endel Basechei

N  a l e i y t c ł t  p o .c x t u w ą  o p ł a c o n o  r y c z a ł t e m .
Drukiem Spółki druk. nPrasa*

Wydawca .W iek Nowy , Spółka wydawnicza, 
ul. Sokoła 4


